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Dalsze zmiany w łonie polskiej emigracji oczekiwane.
Sztokholm, 26 września. P rasa szwedzka 

donosi z Londynu, że według zdania dobrze 
poinformowanych osób, należy sje liczyć 
z tern, że dni Sosnkowskiego uważa się za
policzone. . . . . .

Potwierdza sie obecnie, ze rząd brytyjski 
popiera uchwale rządu emigracyjnego, któ­
ra  domaga sie bezzwłocznej dym isji oosn- 
kowskiego. Ja k  podkreślają.

Eden przyjął kilka dni temu 
Raczkiewicza,

inform ując go, że nie da sie uniknąć odwo­
łania Sosnkowskiego, albowiem_ pozosta­
wanie jego na obecnym stanowisku unie­
możliwia zgóry wszelki kompromis pomię­
dzy Moskwa a rządem emigracyjnym. Po­
nadto podkreślił w związku z tern b ry ty j­
ski m inister spraw' zagranicznych, że osoba 
Sosnkowskiego obciążą i to nawet w du­
żym stopniu stosunki em igracji z rząda­
mi Anglji i Stanów Zjednoczonych.

Dziennik londyński „Obseryer*, zajm u­
jąc sią całokształtem stosunków miedzy 
em igracją a Moskwą, stwierdza, że po prze­
prowadzeniu zmian personalnych w rządzie 
emigracyjnym wzmacniają się szanee Ja­

kiegokolwiek kompromisu Polaków lon­
dyńskich z komitetami polskieml w Mo­
skwie, względnie w Lublinie.

Dziennik angielski podkreśla jednak, że 
mimo ewentualnej zgody udokumentowa­
nej na zewnątrz, komunistyczny „komitet 
wyzwoleńczy" w Lublinie

zamiana zwieść Mikołajczyka,

stosując taktykę faktów dokonanych. Po­
stępowanie to polegałoby na tern. że ko­
m itet lubelski zrealizowałby szybko i zde­
cydowanie podyktowany przez Moskwę 
program  i to w sposób tak radykalny, że 
wszelkie późniejsze korektury stałyby sie 
iluzoryczne.

Sprawozdawca dyplomatyczny pisma 
„Daily Telegraph" oświadczy! — według 
agencji Reutera — że w związku z ustąpie­
niem Sosnkowskiego zachodzi prawdopo­
dobieństwo, iż w tym samym czasie będą 
może dokonane jeszcze inne zmiany w ło­
nie polskiego komitetu. Kilku członków za­
stąpi sie ewentualnie osobistościami, któ­
re będą raczej mile widziane przez „mne 
elementy" komitetu.

•   •Gen. Sosnkowski opiera się ustąpieniu.
Genewa, 26 września. Według ostatnich 

wiadomości nadeszłych z Londynu, generał 
Sosnkowski stanowczo odmówił ustąpie­
nia ze zajmowanego stanowiska.

Mówi sie. że wprawdzie istniałyby pewne 
możliwości zmusić Sosnkowskiego do dy­
m isji, wydaje sie jednak, że uprawnione do 
tego osobistości polskie nie mogą, czy tez; 
nie chcą sie zdecydować na powzięcie od­
nośnych kroków. Dlatego też nie brak po­
głosek. jakoby dymisja generała Sosnkow­
skiego m iała być odroczona do chwili prze­
kształcenia rządu emigracyjnego.

Tem at ten obecnie jest podobno przed­
miotem ożywionej dyskusji w kołach cdii* 
gracyjnyeh. Sadzą naogół, że na wypadek 
ostatecznej rezygnacji Sosnkowskiego, na­
stępca jego stałby sie z wie] kiom prawdo­
podobieństwem Raezkiewicz, poniekąd je­
szcze mocniej od Sosnkowskiego atakowa­
ny przez Moskwę.

Duże wrażenie wywołał w Londynie takt, 
że prasa sowiecka i nadal przemilcza spra­
wę powstańców warszawskich. Mówi sie, że 
tego rodzaju nastawienie Moskwy w żaden 
sposób nie da sie określić, jako rozpoczę­
cie harm onijnej współpracy.

200.000bezrobotnych w Rzymie

15 fińskich posłów głosowało przeciw 
sowieckim warunkom.

Sztokholm, 26 września. Tutejszy dzien­
nik „Dagens Nyheter" donosi na podstawie 
specjalnych informacyj, że parlam ent fiń­
ski nie przyjął jednogłośnie, jak  oświad­
czono urzędowo, warunków zawieszenia 
broni, postawiony Finlandji.

Mianowicie 15-stu posłów miało się wy­
powiedzieć przeciwko przyjęciu tych wa­
runków.

Polowanie na oficerów 
armji fińskiej.

Sztokholm, 26 września. Dziennik „Stock- 
holms Tidningen" opisuje sytuacje we Fin­
landji w sprawozdaniu z Haparanda.

W fińskiej miejscowości nadgranicznej 
.panuje według powyższego uaprężenie 
omal nie do zniesienia. Polowanie na t. zw. 
„złoczyńców wojennych" jest już w toku 
na rozkaz sowiecki. Bolszewicy mieli w y­
stawić poszczególne listy  osób i oddać je 
władzom fińskim z poleceniem ujęcia wy­
mienionych na tych listach oficerów fiń­
skich. Z łatwo zrozumiałych przyczyn — 
jak  kończy sprawozdanie — Finowie będą 
w m iarę możności stara li się zataić tą  ak­
cję.

Zagraniczni dyplomaci 
opuszczają Helsinki.

Sztokholm, 26 września. Układ o zawie­
szenie broni ze Sowietami wywarł skutki 
na istnienie dyplomatycznych przedstawi­
cielstw w Helsinkach.

W edług sprawozdania „Svenska Dagbla- 
det“ z Helsinek, reprezentowane są tam  ofi­
cjalnie jeszcze tylko trzy kraje, a miano­
wicie: Szwecja, Śzwajcarja i Rumun ja. Po­
selstwo hiszpańskie, jak  oznajmia sie na­
stępnie, opuściło Finlandje, przyczem jed­
nak nie zaznaczono jakoby stosunki dyplo­
matyczne były zerwane. Argentyński kon­
sul generalny przerwał swa działalność.

Zamknięcie 
szwedzkich .wód terytorialnych,

Sztokholm, 26 września. Rzad szwedzki 
ogłosił komunikat, stwierdzający, że ze 
względu na sytuacje wojskowa postanowił 
zamknąć dla żeglugi handlowej szwedzkie 
wody terytorialne, określono bardzo_ szcze­
gółowo. ponieważ istnieje niebezpieczeń­
stwo zawikłań wojskowych na tych wo­
dach.

Berno, 26 września. Na tem at katastrofal­
nych stosunków w okupowanej przez An- 
glo-Amerykanów części Wioch donosi Je- 
Sen ze szwajcarskich korespondentów z
Londynu: . . .

Wszyscy obserwatorzy brytyjscy i ame­
rykańscy oświadczają zgodnie, że sytuacja 
y uwolnionej przez A n.glo-Amerykanko w 
iząści Włoch jest gorsza, niż można sobie 
yyobrazić. Sytuacja ta  urąga wszelkim o- 
•yisom. Głód jest wspólnym mianownikiem, 
jod który da sie podciągnąć w mniejszym 
ilbo większym stopniu, wszystkie szczego- 
owe opisy. Istnieje brak środków żywno­
ści, spowodowany przedewszystkiem zupeł- 
lem załamaniem w dziedzinie transportu. 
Co, co jeszcze pozostało z dróg i lim j ko- 
ej owych, musi być przeznaczone_ wyłącznie 
lla celów wojskowych. Również m aterjał 
{olejowy i m ateriały  pędne zostały w ca­
łości oddane dla potrzeb wojskowych. JNa- 
izelna komenda aliancka była zmuszona 
zarekwirować nawet konie i muły, których 
jrak  odczuwa obecnie rolnictwo.

Według ostatnich obliczeń koszty u trzy- 
nania przeciętnej rodziny robotniczej sa 
ibecnie prawie 7-krotnie wyższe, m z w  li­
stopadzie 1940 r. Większość ludności jest 
orzytem całkowicie lub częściowo bezro bo­
na. W samym Rzymie liczy się dzis conaj- 
nniej 200.000 bezrobotnych.

Dalsze procesy polityczne 
w Rzymie.

Berno, 26 września. Szwajcarska agencja 
nformacyjna dowiaduje się z Chlasso, że 
w Rzymie rozpocznie sie w najbliższym 
:zasie dalszy proces polityczny przeciwko 
i. gubernatorowi Banku Włoskiego Mazzo- 
ini. . . .  . .

Szwajcarska agencja inform acyjna do- 
losi dalej, że hr. Sforza w.swym charakte­
rze przewodniczącego kom isji dyscyplinar­
n i  wydał rozkazy aresztowania przeciw­
ko Federzoni‘emu, Bottai i Rossom.

Przesilen ie w e W łoszech  
z perspektyw y am erykańskiej.
Sztokholm, 26 września. Nowojorski ko­

mentator Matio Verdi mówił na tem at za- 
fządzeń celem zwalczania głodu we Wło- 
Izecłn

I Zarządzenia te — jak  mówił Verdi — sta­
nowiły zasadniczy punkt rozmów miedzy 
Roosevełtem i Churchillem w Quebec. Ver- 
di zauważa, że Ameryka i  Anglja mogą 
mieć różne poglądy co do zarządzeń, jakie 
należy podjąć we Włoszech, _ jednak do 
pierwszych kroków, jakie musi sie uczynić, 
aby pomóc południowym Włochom, należy 
zwalczanie głodu. Yerdi mówił dalej: 

„Jeżeli nie mogę jeszcze dzisiaj powie­
dzieć nie o ostatecznych wynikach, to jed­
nak powinniście wiedzieć, że osoby pryw a­
tne i związki wydaja apele w dziennikach 
do narodu amerykańskiego w sprawie po­
mocy dla Włoch".

Kom entator zakończył następującemi sło­
wami: \ .

„Obserwujemy to przesilenie z Ameryki 
i nie zaniedbamy niczego, aby ułatwić jego 
pokonanie. Nie sądźcie jednak, że to prze­
silenie jest tylko we Włoszech. Obserwuje­
my je  we wszystkich krajaoh, do których 
weszły wojska, aljanckie.

Matowe aresztowania 
we Francji.

Berno, 26 września. Jak  podaje dziennik 
„Suisse", gauliści dokonali w ciągu ostat­
nich dni w Lyonie dalszych licznych are­
sztowań i to zwłaszcza w kołach przemy­
słowych i intelektualnych. Wśród znanych 
osobistości, wtrąconych do więzienia, znaj­
dują się dwaj lekarze, jakoteż przemysłow­
cy: Cottaz, Ballofier, Touson, Valensot, 
Exaltier-Bodin, Ducamp i Revel.

Genewa, 26 września. Jalc donosi paryski 
korespondent dziennika „Daily Mail", are­
sztowany został Louis Ronanlt, szef zna­
nych zakładów samochodowych tej samej 
nazwy.

D alsze aresztow ania  
b yłych  m inistrów rum uńskich.
Sztokholm, 26 września. Według dodatko­

wych informacyj, podanych przez angielską 
służbę informcyjną, trzech dalszych czoło­
wych ministrów zaaresztowano w Rumu-

Inji. Znajduje się wśród nich były prem jer 
Gigurtu oraz były m inister spraw zagrani­
cznych MamuełesciL

Wojska bułgarskie oddane pod komendę Moskwy
Belgrad, 26 września. Bułgarski m inister 

spraw zagranicznych P iotr Stainoff oświad­
czył w rozmowie z korespondentem sofij- 
skim tureckiej agencji informacyjnej, że 
Bułgarja na życzenie Związku Sowieckiego 
oddała swoją arm ję pod dowództwo m ar­
szałka sowieckiego Tołbuchina.

Sofia pod znakiem  sierpa i m łota.
Sztokholm, 26 września. Dziennik „Sven- 

ska Dagbladet" publikuje sprawozdanie sy­
tuacyjne z Bułgarii, w którem sprawo­
zdawca specjalnie podkreśla wojskowy 
obraz ulicy w stolicy bułgarskiej.

Bezustannie przejeżdżają przez miasto 
zmotoryzowane dywizje arm ji czerwonej, 
którym  towarzyszą wozy transportowe, 
czołgi, działa i inny sprzęt wojenny. W  cza­
sie, gdy na placu Czerwonym odbywają się 
demonstracje, grzmią ponad_ głowami tłu ­
mów setki bombowców i myśliwców sowie­
ckich. Jest to obraz pod każdym wzglądem 
rewolucyjny, ktorego tragicznym tłem są 
budynki w mieście Sofji, zniszczone bom­
bami i pożarem. Mało tylko otwarto po­
nownie kaw iarń i restauracyj. Największy 
hotel w mieście „Bułgaria" zajęty jest w 
przeważającej większości przez reprezen­
tantów prasy sowieckiej. Obserwując na 
zewnątrz ruch rewolucyjny w Bułgarii. od­
znacza sie rysam i silnie komunistycznenii.
Emblematy sowieckie przeważają także 
miedzy partyzantam i.

R ozpoczęła  się  inflacja.
Belgrad, 26 września. Donoszą ze Sofji, że 

rząd bułgarski ustalił kurs rubla sowiec­
kiego na 15 lewów. Kurb taki jest niesły­
chanie niekorzystny dla Bułgarji, ponieważ 
rubel sowiecki w art jest najwyżej 2 lewy,

Londyn potwierdza 
nielegalność obecnego rzędu.
Berlin, 26 września. W sprawozdaniu ze 

Sofjd. londyńska agencja Reutera potwier­
dza obecnie nielegalność rządu bułgarskie­
go Georgieffa. Publikując rozporządzenia 
tego rządu wobec arm ji, urzędowa agencja 
angielska nazywa generała Welczeffa, bę­
dącego m inistrem wojny, głównym orga­
nizatorem zamachu stanu który  doprowa­
dził do władzy obecny rzad bułgarski".

Węgry i Turcja 
o sytuacji w Bułgarji.

Budapeszt, 26 września. Dziennik „Pestor 
Lloyd" w artykule pod powyższym tytułem  
opisuje wypadki w południowo-wschodniej 
Europie, które dorowarizUy do wtargnięcia 
bolszewików na ten rejon.

Churchill pospiesznie wyciągnął konse­
kwencje z tej sytuacji i przyrzekł Tito 
przekształcenie „jugosłowiańskiego" gabi­
netu. Tito wzamiau za to_ oświadczył Chur- 
chilowi, że nigdy nie dążył do bolsaewiza- 
izji Bałkanów. Z chwila ujawnienia _ się 
głównego kierunku uderzenia rosyjskiego, 
Anglo - Amerykanie pospiesznie Ogłosili

wiadomości o wielkiej akcji ładowania 
wojsk na wschodniem wybrzeżu adrjatyc- 
kiem. W razie, gdyby te doniesienia oka­
zały sie prawdą, byłoby to równoznaczne 
z zagrożeniem aspiracyj rosyjskich na po­
łudniowym wschodzie. W miedyczas-ie jed­
nak posuwanie sie Rosjan na Bałkanach 
odbywa się dalej. W ielka B rytanja. której 
siły po największej części sa  związane na 
innych frontach, nie mogłaby przeciwsta­
wić tej akcji czegoś równowartościowego. 
Mocarstwa anglo-saskie zadaw alaja sie po­
zornie wygłaszaniem na niekończących się 
konferencjach „aksamitnych" mów i  pro­
jektowaniem ustro ju  powojennego d la  
obszarów, zdobywanych w międzyczasie 
przez Rosje. Zachodzi przedewszystkiem 
pytanie, czy A nglja będzie mogła przefor­
sować swoje gwarancje, udzielone Turcji 
także wobec Rosji i czy Rosja pozwoli się, 
zastraszyć odbywajaeem sie może lądowa­
niem wojsk angielskich w południowej czę­
ści półwyspu Bałkańskiego.

Belgrad, 26 września. Gazeto turecka 
TJIus" pisze na tem at Bułgarii, że we­
wnętrzna i zewnętrzna postawa B ułgarii 
przedstawia sie chwiejnie. Rzad „osadził 
na siodle" w stolicy jak  i w miastach pro­
wincjonalnych plądrujące oraz wywrotna 
elementy komunistyczne.

Stosunki na Bałkanach dalekie 6ą od ja­
kiejkolwiek przejrzystości. Gazeto turecka 
ironizując, podaje fakt. że komunistyczny 
m inister w Bułgarii usiłował wydać pro­
klamacje. jakoby własność pryw atna ni« 
była narażona na szwnk i nie miano utwo­
rzyć reżimu komunistycznego-.

Regenci oczekują wyroku 
trybunału ludowego.

Berlin, 26 września. Agencja Reutera 
oznajmia ze Sofji że rzecznik rządu bu** 
garekiego miał oświadczyć, iż ksiaze Cy­
ryl. jakoteż obaj inni regenci pozostają d» 
dyspozycji rządu bułgarskiego i oczekują 
na wyrok „bułgarskiego trybunału ludo­
wego".__________ _______

Czy Churchill jest chory?
Sztokholm. 26 września. Churchill, który 

po konferencji w Quebec wypoczywa obec­
nie w Kanadzie, nie ma sie wcale dobrze. 
Jego stan  zdrowia pozostawia wiele do zy-

°7pisze o tem dziennik „Snnday P ictoriąl" 
według doniesienia londyńskiego, zamie­
szczonego przez dziennik „Nva Dagngtł 
Allachanda". W  artykule tym jest ponadto 
informacja, że najbliższe otoczenie Chur­
chilla jest zaniepokoję z powodu stanu je­
go zdrowia. _______

Nowy rząd w Rumunii?
Sztokholm, 26 września, „Associated 

Press" donosi z Ankary: „Podróżni przyby­
wający z Rum uuji oświadczyli, że wkrótce 
oczekuje sie utworzenia jakiegoś nowego 
rządu, aby zastąpić obecny gabinet woj* 
ekowy politycznym".
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Walki na froncie zachodnim.
Ma terenie Holandfi Niemcy opanowali sytuację.

Berlin 26 września. W trtupełnieniu nie­
mieckiego komunikatu wojennego kores­
pondent agencji „Tclepress" podaje nastę­
pujące szczegóły o walkach na froncie za­
chodnim:

Oddziały straży  tylnych, walczące na 
przyczółku mostowym na poludinie od za­
chodniego ujścia Skaldy, po pomyślnam 
odprowadzeniu silnych fórmacyj niemiec­
kich wraz ze wszystką bronią i całym 
sprzętom z ich punktów oparcia, odparły 
natarcia  znacznie przeważających pod 
względem liczebnym wojsk kanadyjskich. 
N a północny-wschód od Antwerpji wojska 
niemieckie zlikwidowały znowu_ miejsce 
białego włamania z dni poprzednich, zdo­
bywając poważne ilości broni. O wiele 
‘większe były s tra ty  Anglików, którzy w 
rejonie włamania pozostawili przeszło 120 
zabitych.

Na obszarze holenderskim wojska nie­
mieckie opanowały sytuację na całym te­
renie. ciągnącym 6ię na północ od dolnego 
Ibiegu Reniu. Resztki pierwszej brytyjskiej 
dywizji desantu powietrznego rozpaczliwie 
Ibronią się w lasach, leżących pomiędzy 
m iastam i Arnhcim i Wageningen, bądź też 
rw poszczególnych, leżących na uboczu 

Wiktach. Wprawdzie na zachód od Arn- 
eirn udało się małej grupie sił aljanckich, 

Wysadzonych podczas następnego desantu, 
w jednem miejscu przedostać prze® dolny 
Ren do rozbitych grup pierwszej b ry ty j­
skiej dywizji desantu powietrznego, je ­
dnak wojsika niemieckie znowu przerwały 
tę łączność tak, że teraz również i te  siły 
znajdują się w potrzasku. Rozumieją one 
same, że znalazły się w sytuacji bezna­
dziejnej. Świadczy o tern choćby fakt, że 
w dinin wczorajszym oddziały aljanckie od­
dały znowu w ręce wojsk niemieckich oko­
ło 800 rannych, albowiem nie były w stanie 
wvżywić tej grupy wlasuemi środkami.

Skoncentrowane ataki, prowadzone prze- 
ci w ko oddziałom desantu powietrznego, 
wysadzonym pomiędzy odnogą Renu 
W aal a  samym Renem, poczyniły dal­
szo postępy. Taksamo okrążono obe­
cnie grapę sił, k tóra wylądowała na po­
łudnie od m iasta Herzegenbusch. Znajduje 
się ona w obliczu zniszczenia. Ju ż  podczas 
lądowania grupa ta  poniosła niezwykle 
Ipoważne stra ty . Prócz aparatów zestrzelo­
nych przez niemieckie formacje lotnicze, 
jedynie oddziały lądowe strąciły jeszcze 
przed lądowaniem 26 szybowców transpor­
towych. W toku wczorajszych walk Niem- 
tey zniszczyli kolumnę, złożoną z około 50 
pojazdów, załadowanych m aterjałem  wo­
jennym  i zaopatrzeniowym. Na wschód od 
Nimwegen wojska niemieckie odrzuciły 
kilkakrotne natarcia czołgów aljanckich, 
zadając jednocześnie stronie atakującej 
(poważne stra ty . P róby aljantów, zmierza­
jące do rozszerzenia w kierunku zacho­
dnim i wschodnim korytarzy, łączących ich 
Oddziały na liu ji Eindhoven-Nimwegen, 
(pozostały bez skutku. Jedynie pod m iej­
scowością As ten, na południowy-wschód 
Pd. m iasta Helmond, brytyjskie czolółwki

rancerue zyskały nieco na terenie. Jeduak 
w tym rejonie wojska niemieckie prowa­
dza obecnie z kilku stron przeeiwataki.
W alki w rejonie Akwizgranu również w 

ciągu niedzieli nie osiągnęły ponownie roz­
miarów i gwałtowności z dni poprzednich. 
iWypad wojsk amerykańskich podjęty z re ­
jonu południowej H oląndji w kierunku 
m iasta Geilenkirchen i wspierany czołga­
mi, załamał się. Amerykanie u tracili przy- 
tem 8 czołgów typu „Sherman". Na połud­
nie od Akwizgranu doszło w rejonie mia­
s ta  Stolberg tylko do lokalnych walk, któ­
re  nie doprowadziły do żadnej zmiany po­
zy cyj. Wojska niemieckie oczyściły teren 
leśny w rejonie m iasta Roentgen.

W rejonie od wzgórz Wysoki Venn aż 
na południe od Metzu doszło tylko do lo­
kalnych potyczek. Na odcinku południowe­
go pasm a wzgórz Eifel wojska am erykań­
skie przy użyciu znacznych sił pancernych 
ponownie stara ły  się odzyskać utracono 
pozycje na przedpolu fortyfikacyj zachod­
nich. W ojska niemieckie odparły przeciw­
nika, niszcząc 16 czołgów. Na wschód od 
Pont-a-Mousson wojska niemieckie z rejo­
nu m iasta Nomeny przystąpiły do przeciw- 
ataku. który częściowo poważnie zyskał na 
terenie. Niemcy odzyskali przytem liezne 
miejscowości, oczyścili z oddziałów aljanc­
kich rozległy teren leśny i obsadzili waż­
ne pozycje wyżynne. Prócz poważnej zdo­
byczy broni, Niemcy wzięli przeszło 400 
jeńców. Podobnie skuteczny przebieg po­
siadała niemiecka akcja zaczepna, podjęta 
z rejonu Chateau-Salins w kierunku połud­
niowym, doprowadzając również do dalsze­
go polepszenia pozycyj. Amerykanie rzu­
cili do walki znaczniejsze siły pancerne 
oraz bombowce pościgowe, z pośród któ­
rych 3 strąciła niemiecka obrona ziemna. 
Zniszczono również 5 czołgów am erykań­
skich.

W rejonie Lunevilie, z którego wojska 
amerykańskie próbowały przedrzeć się w 
kierunku Zagłębia Saary, sytuacja jeszcze

Kom unikat r&dja londyńskiego.
Sztokholm, 26 września. Jak  donosi ra- 

djo londyńskie, we wczesnych godzinach 
nocnych w niedzielę i w ciągu dnia w po­
niedziałek kontynuowano akcję latających 
bomb przeciwko objektom w południowej 
lAraglji i w rejonie wielkiego Londynu.

Doniesiono o szkodach ł ofiarach.

bardziej ustabilizowała się. Nad drogą, łą ­
czącą m iasta Luneville i Baccarat arty leria  
niemiecka ostrzelała i całkowicie rozbita 
grupę 30 czołgów typu „Sherman", skupio­
ną na pozycji przygotowawczej. Do cięż­
kich i zmiennych walk doszło w rejonie 
m iasta Epinal. Amerykanie przy użyciu 
znacznych sił pancernych oraz jednostek 
zmotoryzowanych próbowali wgnieść z po­
łudnia, zachodu i północy niemiecki przy­
czółek mostowy. W potyczce pancernej, któ­
ra  obydwu stronom przyniosła znaczno 
straty, Amerykanom udało się wedrzeć do 
miasta. W ojska niemieckie broniły się nad- 
zwycza.i zaciekle, jednak po ciężkich wal­
kach ulicznych, musiały wycofać się w go­

dzinach wieczornych na wschodni kraniec 
Epinal. W rejonie na południe od Remire- 
mont wojska niemieckie, przeważnie w 
przeciwuderzeniu, odparły kilkakrotne na­
tarcia amerykańskie prowadzone w sile 
bataljonu, w których uczestniczyły również 
znaczne sił.,' pancerne.

Na całym pozostałym froncie zachodnim 
aż po granicę szwajcarską, w dalszym cią­
gu panował całkowity spokój. Tylko pomię­
dzy Doubs i St. Maurice francuskie oddzia­
ły  pomocnicze przeprowadziły wypady na 
pozycje niemieckie. Załamały się ono jed­
nak wśród wysokich s tra t dla strony a ta ­
kującej w ogniu obronnym ba te ry j nie­
mieckich.

Stalin poinformowany 
o wynikach konferencji w Quebec

Sztokholm, 26 września. Agencja „Tass 
donosi, że S talin przyjął am basadora bry' 
tyjskiego Korra, oraz am basadora amery­
kańskiego H arrim ana, którzy z polecenia 
Rooseyeita i Churchilla poinformowali Sta- 
lina o postanowieniach, zapadłych na kon­
ferencji w Quebec.

Pierw sza m owa w yborcza  
R ooseyeita.

Genowa, 26 września. Od chwili przyjęcia 
kandydatury na okres czwartej prezyden­
tury  Roosevelt wygłosił przez radjo sW3 
pierwszą mowę wyborczą.

Określił on, iż najpilniejszem  zadaniem 
jest zakończenie wojny tak prędko jak  to 
tylko jest możliwe przy jak  najmniejszych 
stratach. Należy ponadto zapewnić utworze- 
uiciuiędzynarodowego aparatu na czasy po­
wojenne. W Ameryce — jak  oświadczył 
°n — istnieje jeszcze jedno ważne zadanie, 
a mianowicie przestawienie gospodarki wo­
jennej ną pokojową. W swych dalszych wy­
wodach bronił się Roosevelt przeciwko a ta­
kom republikanów. Stwierdził on, że to re­
publikanie uniemożliwili przygotowanie się 
na wojnę, jakiej się należało spodziewać. 
Zarzucił on ponadto republikanom, że jed­
no pokolenie wstecz storpedowali postępo­
wanie zmierzające do stworzenia „trwałe­
go pokoju". Rooseyelt zaatakował również 
prasę, zarzucając jej, iż „w szumnych na­
główkach opisywali strajki".

Japończycy posuwają się naprzód 
w Chinach.

Tokio, 26 września. W ojska japońskie za- 
.tęły rankiem dnia 22 września miejscowość 

Położoną o 25 km. na południowy 
zachód od Takhing. Inna jednostka ja ­
pońska zajęła Lintan, 20 km. na południe 
od Takhing.

Cesarska główna kw atera japońska po­
dała do wiadomości: W ojska nasze w Chi­
nach południowych, operujące przeciwko 
7-mej czungkińskioj strefie wpjennej z obu 
odcinków rzeki Si i z półwyspu Leiebow, 
zajęły w dniu 22 września miejscowość Wu- 
chow".

Japońskie ataki pow ietrzne  
na lotniskow ce am erykańskie.
Tokio, 26 września. Sprawozdania fronto­

we podają n'astepująee wyniki, osiągnięte 
pirzez Japończyków w walce obronnej z 
formacją lotniskowców amerykańskich, 
zauważoną 22 bm. na wodach na wschód 
od Filipin.

Dwa wielkie lotniskowce uszkodzono 
cci nenii bombami. Zapalono około 20 sa ­
molotów na pokładzie pewnego lotniskow­
ca średniego typu. K ilka dalszych maszyn, 
znajdujących się również na pokładzie 
pewnego lotniskowca, uszkodzono ogniem 
karabinów maszynowych, względnie zapa­
lono. Jeden krążownik doznał uszkodzeń, 
trafiony bombami. Po stronie japońskiej 
zaginęło 5 samoltów.

Straty Amerykanów 
na połudn.-zachodnim Pacyfiku.

Tokio, 26 września. Z japońskiego spra­
wozdania frontowego o gwałtownych wal­
kach na P ililiu  wynika, że Japończycy za­
dali am erykańskim wojskom, wysadzonym 
na ląd. ciężkie straty . W czasie od 15—22 
września _ Amerykanie stracili przeszło 
luAOO ludzi w zabitych i rannych.

Cele w ojenne Ameryki 
przeciw ko Japonji.

Toiclo, 26 września. W artyknle wstępnym 
oświadcza w poniedziałek ..Mainichi Szira- 
oun“: „Amerykanie, zmierzający do tego, 
aby wojnę przeciw Japonji zakończyć o 
ile możności jak  najprędzej, chcą wysłać 
w pole przeciwko Japończykom m aterjał o 
wartości 6 m iliardów  dolarów.

Sam jednak Rooseyelt nie może wierzyć 
w_ to. aby USA były w stanie ponosić tak 
wielkie wydatki na przeciąg 5 do 10 lat. 
Należy doliczyć do tego wielkie s tra ty  W 
ludziach, doznawane przez Amerykanów, 
wynoszące według danych samego W a­
szyngtonu. przeszło 420.000 żołnierzy. W, 
rzeczywistości jednak wynoszą one o wiele 
więcej. Im  bardziej niecierpliwi staw aliby 
się Amerykanie w wojnie z Japonia. tern 
większe rozm iary przybiorą ich straty . Nie 
istnieje dla Amerykanów żaden taki cel 
wojenny, któryby usprawiedliwiał tego ro­
dzaju kolosalne straty .

Szef ameryk. urzędu produkcji 
wojennej powrócił z Chin.

Sztokholm, 26 września, Jak  donosi z W a­
szyngtonu brytyjska służba informacyjną* 
przewodniczący urzędu produkcji wojenno.] 
Donald Nelson powrócił w niedziele ze sw«J 
podróży po Chinach. W yniki jego rozmów 
nie zostaną podane do wiadomości ogółu* 
dopóki nie żłoży ou sprawozdania RoosO' 
yeitowi.

W  k i l k u  w iem oeft*
W Irak u  u tw orzono kom ite t regencyjny z trzeb i 

członków , k tó ry  m u p rzejąć  obow iązki regent* 
w czasie jego nieobecności w kra ju .

\  *  „  
Ja k  donosi b ry ty jsk a  służba in form acyjna .

■wyniku uchw at, pow ziętych w Quebec, b u rm isby
Nowego Jo rk u , La G uardia, obejm ie całą adm>n
strac ję  a łjan ck ą  w okupow anych  .Włoszech.

W zachodniej Holąndji wojska niemieckie 
utrzymują swe pozycje.

Akcja latających bomb na Londy n jest nadał kontynuowaną.
Berlin, 26 września. Naczelna Komenda 

Niemieckich Sił Zbrojnych komunikuje z 
głównej kwatery Fiihrera w dniu 25 wrze­
śnia:

Na terenie zachodniej Holąndji własne 
wojska na nowych pozycjach odparły kil­
ka ataków nieprzyjacielskich. W rejonie 
Arnheim-Nimwegen wysadzonym z powie­
trza na ląd oddziałom nieprzyjacielskim, 
któro jeszcze nie przystąpiły do większych 
ataków, zadano w przeciwnatarciach dal­
sze wysokie straty . Lokalne wypady prze­
ciwnika załamały cię częściowo w zaciętych 
walkach wręcz. Z  resztek pierwszej bry ty j­
skiej dywizji desantu powietrznego, wal­
czących jeszcze na wąskim obszarze na za­
chód od Arnhcim, wuięto do niewoli dal­
szych 800 rannych. Na wschód od Eimiho- 
ven nieprzyjaciel nieznacznie zyskał na te­
renie.

Własne formacje lotnictwa bliskiego 
wsparcia, mimo niepogody, skutecznie in­
gerowały w walkach lądowych na terenie 
Holąndji. Na północ i południowy wschód 
od Akwizgranu odparto ataki nieprzyja­
cielskie, niszcząc kilka czoigów. W toku 
bezskutecznych ataków na froncie pogórza 
Eifel nieprzyjaciel stracił 16 czołgów.

Na północ od Nancy I pod Chateau- 
Salins ataki nasze w yparły nieprzyjaciela 
mimo uporczywego oporu. W rejonie Epi­
nal i Remiremont trw ały ciężkie walki. Na 
skutek zażartego oporu naszych wojsk atak 
nieprzyjacielski zyskał tylko lokalnie na 
terenie.

Pod Dunkierką i Calais obustronna oży­
wiona działalność artyleryjska. Zdecydo­
wana do walki załoga L c iien tiS t. Nazaire 
rozbiła ataki nieprzyjacielskie i przepro­
wadziła skuteczne przeciwuderzenia. Po 
zniszczeniu ostatnich punktów oparcia wal­
cząca bohatersko załoga Boglogne uległa 
po niezwykle ciężkich zmaganiach przewa­
dze nieprzyjacielskiej. \

Ubiegłej nocy Londyn znowu znajdował 
się pod ogniem broni „V 1“.

Na terenie środkowych Włoch nieprzyja­
ciel kontynuował, w dniu wczorajszym swe

ciężkie ataki pancerne w rejonie na północ­
ny wschód i na wschód od Fiorenzuola. 
Odparto go prawie wszędzie i zdołał on u- 
zyskać tylko jedno, w międzyczasie zary­
glowane, włamanie. Zniszczono 14 czołgów 
niciprzy jaci e i s kich.

Nad Adrjatykiem  wojska nasze, zgodnie 
z rozkazem, cofnęły się na nowe nozyeje 
na północny zachód od Rimini. Przeprowa­
dzone przeciwka nim liczne ataki nieprzy­
jacielskie rozbito, niszcząc 35 czołgów.

W południowo-zachodniej części Sied­
miogrodu także wczoraj doszło tylko do 
walk o znaczeniu lokalnem. Z obydwu stron 
Torenburga I w północnej części cypla 
Siekierskiego odparto, albo powstrzymano 
ataki fórmacyj bolszewickich i rum uń­
skich. W walkach tych nieprzyjaciel jedy­
nie pod Torcnburgiem stracił 30 czołgów.

Na przełęczach beskidzkich na południe 
od Sanoka i Krosna walczono wczoraj ze 
zmiennem powodzeniem w ramach akcji 
zaczepnej i obronnej.

Pomiędzy północnym krańcem K arpat 
a Miiawą nie miały miejsca żadne istotne 
działania bojowe.

W rejonie na południe od Rygi wojska 
arm ji lądowej i oddziałów SS w skutecz­
nych przeciwstokach wyparły bolszewi­
ków. Na pozostałym froncie północnego 
odcinka ruchy odłączające w dalszym cią­
gu miały planowy przebieg. NanUrajacy 
na kilku odcinkach przeciwnik nie zdołał 
zakłócić naszych ruchów.

Po zniszczeniu wszystkich urządzeń waż­
nych ze względów wojskowych, opróżniono 
przed kilku dniami Tallin.

Nasze ruchy odłączające w kierunku pół­
nocnej Finlandji przybierają dokładnie 
przygotowany przebieg.

Ped miastem Prilep w Macedonii przy 
nieznacznych własnych stratach rozbito 
znaczną grupę sił bułgarskich. Całe swe u- 
zbrojenie w działach i clerkiej broni pozo­
stawiła ona w naszych rękach. Na zachod­
niej granicy Bułgarii ; w rejonie Żelaznej 
Bramy są w toku lokalne walki.

Konferencja wspólnoty arabskiej w  Kairze.
Saloniki, 26 września. Z rozpoczynającej 

się w Kairze wstępnej konferencji do kon­
gresu Wspólnoty arabskiej naogół spodzie­
wać się nie należy wyników decydujących.

Rozwój wypńdków w roku ubiegłym wy­
kazał, że zagadnienia i cele arabskie na 
Bliskim Wschodzie spotykają się pośred­
nio tylko z uwzględnieniem o tyle, o ile 
służyć one mogą jako środek do walki dla 
jednego z trzech aljanckich partnerów  wo­
jennych, walczących o hegemonię naftową, 
W Kairze dochodzi się do przekonania, że 
wypadki na Bliskim Wschodzie nie obja­
wiają się już jako problem arabski, ale że 
są one dziś już jedynie tylko czynnikiem 
aljanckiej polityki światowej, której tere­
nem nawet dziś jeszcze bynajmniej nie jest 
Rzym lub Paryż, ale zawsze jeszcze stale 
K air. Na m arginesie rozpoczynającej się 
dzisiaj wstępnej konferencji jednoty ko­

mentowała niedawno temu rozgłośnia ra- 
djowa w Bejrucie, że przede wszys tk i em na­
leży sobie zdawać z tego dobrze sprawę, co 
oznacza właściwie pojęcie „Jednoty Arab­
skiej". Jest to rzeczą zasadniczą dla rozwo­
ju  kwestji jeduoty.

Od roku już ciągną się pertraktacje Jed­
noty pomiędzy Nahasem Pasza a reprezen­
tantam i poszczególnych krajów arabskich. 
Stale jednak jeszcze istnieje kilka poglą­
dów co do formy i objętości jednoty. Po­
dlega ona prawidłom, dyktowanym przez 
przesunięcia aljancko-30wieckich stosun­
ków na Bliskim Wschodzie. Wykaże się 
więc z przebiegu rozmów, które toczyć się 
będą w dniach najbliższych w Aleksandirji, 
jak  dalece ustąpiły  już i jeszcze będą mu­
siały ustąpić wpływy brytyjskie na obsza­
rach arabskich naporowi amerykańskie­
mu, idącemu z Afryki oraz wpływom so­
wieckim,- idąeym od północy.

Manifest do FilipiticzYków.
Tokio, 26 września. General-pcrucznik 

M asaharu Komma, były głównodowodzący 
japońskich sił zbrojnych na Filipinach, 
skierował w wywiadzie prasowym mani­
fest do 18 milionów Filipińczyków, aby po­
wstali jak  jeden maż i zniweczyli amery­
kańskich napastników, usiłujących zaata­
kować terytorialne bezpieczeństwo oraz nie­
zawisłość republiki.

Japon ia  dokona wszystkiego, co jest w jej 
mocy, aby pomóc Filipinom.

Dalsze wyniki eperacyj 
japońskich w Chinach.

Tokio, 26 września. Z pewnej bazy japoń­
skiej na połudnłowo-chlńskim froncie, 
agencja Domel komunikuje, co następuję:

Podczas wypadu w kierunku zachodnim 
ua odcinkach położonych po obu stronach 
rzeki Si, japońskie siły zbrojne zajęły w 
sobotę Funghun i Dosingh, położone o 50 
km. aa. południe, względnie o 40 km. ua 
wschód od Wuchow. Dzięki temu wojska 
japońskie zyskały kontrolę ponad częścią 
drogi wodnej na rzece Si, rozciągającą się 
na długości 500 km. pomiędzy Kantonem 
a Wuchow.

Bombowce japońskie do działań uocnych 
z dobrym skutkiem wykonały atak na ame­
rykańską bazę lotniczą w Liuoizau, dokąd 
przetransportowano samoloty Stanów Zjed., 
ewakuowane z Kwedlinu.

Według japońskiego sprawozdania fron­
towego z oceanu Spokojnego, Japończycy 
zatopili w dniach 22 i 23 września po jed­
nej aljanckiej łodzi podwodnej.
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Dziś: Justyny  
Ju tro : Kośmy i Dam.

Dziś obowiązuje zaciem­
nienie od g. 19.00 do 6.00

Pakiety dla uchodźców.
(tp) K raków , 26 w rześnia. P o trzeby  tysięcy u- 

Cliodźców z W arszaw y i innych  m iejscow ości 
do tkn ię tych  przez k a ta stro fę  w ojny , w ym agają 
g om ory  ze s tro n y  tysięcy tych , k tó rzy  tę  pom oc 
dać w inn i i mogą. D oryw czą pom oc indyw idual­
ną n a jlep ie j realizu je  się  w postaci p ak ie tu  je ­
dnostkow ego, zaw ierającego  to, co  n a jp o trzeb ­
niejsze.

I Zestaw ić tego ro d zaju  p ak ie ty  m ożna według 
F  tak ich  w zorów :

1.) Dla kobiet: m ydło, grzebień, szczotka i 
f. p roszek  do zębów, garnuszek  (o ile m ożności 
[• m etalow y), m enażka, łyżka, w idelec, nóż, nici,

Jgły. lignina, ręczn ik , chustk i do nosa, ścierecz- 
k a , agrafk i.

2.) Dla m ężczyzn: jak  w  pkt. 1), a p onad to  
P rzy b o ry  do golenia.

3.) Dla n iem ow ląt: m ydło, B flaszki Vi litra , 
W ygotowane, sm oczek, 3 p ieluszki, zasypka, w a­
ta , ru m ian ek , rondclek  lub  garm iszek blaszany,

I m ata  łyżeczka.
J  Na każdym  pak iecie  należy  zaznaczyć, d la ko ­

go jego zaw artość  jest przeznaczona (dla kob ie­
ty, względnie m ężczyzny lu b  n iem ow lęcia). P a ­
czk i należy  sk ład ać  w Polsk im  K om itecie Opie­
k uńczym  w' K rakow ie, ul. O lszew skiego 2.

W yżej w spom niane p ak ie ty  to ty lko  dorywTcza 
in d y w id u aln a  pom oc; poza tern ciągle ak tualnc- 
m i są  sp raw y  odzien ia  t w yżyw ienia, lom bardzie), 
że zb liżają  się sło tne i zim ne dni jesienne.

Przykład idzie z góry...
(si) K raków , 23 w rześnia . Pow róćm y do tej 

sp raw y jeszcze raz... W  w ielu  p u n k tach  nasze ­
go m iasta  u rządzone zostały  zb iorn ik i w ody dla 
celów  OPL. Znaczenie ich, ja k  w ykazały  do ­
św iadczen ia , jes t bardzo  w ielkie, gdyż w razie  
p o żaru  tego czy innego bu d y n k u  lub  m ieszkania, 
n ieraz  jed n o  w iadro  wody m oże zadecydow ać w 
skuteczności obrony'.

Mimo w szystko baseny, k tó re  obok swego zna­
czenia  n a tu ry  w o jennej w p ływ ają  rów nież do ­
d a tn io  na estetykę P lan t, są  sta le  zan ieczyszcza­
ne przez grom adk i baw iących się w pobliżu dzie­
ci, a naw et przez... dorosłych, k tó rzy  oczekując 
w znudzeniu  na tram w aj czy znajom ego —• 
w rzu ca ją  sobie kam yczki i gałązki (nota bene 
w y łam an e  z drzew) do  zbiorników . B aw ią się... 
„ W słu ch u ją”  się w p lusk  w ody po rzucen iu  k a ­
m ien ia, w zględnie „o b se rw u ją” czy gałązka rz u ­
cona na pow ierzchnię  odpływ a czy leż nic? Ba­
w ią  się ludzie dorośli...

W ięc któż m a służyć osta teczn ie  p rzyk ładem ? 
G rom adka dzieci obserw uje! Jeżeli panu  w olno, 
to  przecież  dziecko m a w iększe p raw a! Jeżeli 
p a n  rzuc.i jeden kam yczek, obserw ujący  p an a  
chłopiec m a p raw o  rzucić pięć!

Nowe ekspozytury  
Banku Em isyjnego.

(si) K raków , 26 w r z e ś n i a .  J a k  pod a je  B ank 
E m isy jn y  w Polsce, O ddział W arszaw sk i tegoż 
B an k u  przeniesiony został aż do  odw ołan ia  do  
P io trk o w a . W  celu u łatw ien ia  ob ro tu  Handlowe­
g o  u tw orzona  została  przez B ank E m isy jny  z  
dniem  4 w rześn ia  br. n o n a  ek spozy tu ra  B anku 
E m isy jnego  w Sochaczew ie o raz  z dn iem  7 w rze­
śn ia  b r. w Skierniew icach.

Nowe o tw arte  p laców ki bank o w e podlegają  
b ezpośredn io  oddziałow i W arszaw skiem u, z n a j­
d u jącem u  się obecnie w  P io trkow ie.

O św iadczenia ekspozy tu r obow iązu ją  B ank, je- 
iż e li zo stan ą  złożone przez d y rek to ra  o raz  jedne- 
8 °  1 jego zastępców  lub p rzez  dw óch zastępców  
w  obrębie  zak resu  działalności ekspozytur.

Z wizytą u Gen. Gub, dr. Franka.

Delegacja polskich pracowników
zatrudnionych przy budowie szańców.

Powitanie polskiej delegacji przez Generalnego 
Gubernatora na dziedzińcu Zamku Krakowskiego.

Kraków, 26 września. Już od kilku ty­
godni na Ziemi Krakowskiej, podobnie 
zresatĄ jak  i w innych okolicach kraju  
prowadzone są prace nad umocnieniami i 
budową wschodniego waiu obronnego. Lud­
ność polska stanęła gremjalnie na apel 
władz i wszyscy, tak młodzi jak  i starzy' 
chwycili za łopaty, budując wielki szaniec 
obronny przeciw zagrażającemu niebezpie­
czeństwu ze wschodu. Obok ojca, stanął 
na tym samym posterunku jego syn i w 
równej mierne trw a na wyznaczonym mu 
posterunku.

W ał obronny na wschodzie budowany 
tysiącami polskich rąk  staje sic z każdym 
dniem trwalszym, z każdym dniem powsta­
je tysiące kilometrów nowych rowów 
strzeleckich, w których, gdy przyjdzie po­
trzeba znajdzie sio żołnierz niemiecki, bro­
niący kulturo Zachodu. Polskie rece obok 
niemieckiego kierownictwa technicznego 
stanęły na wysokości zadania!

Doceniając poświecenie i aktywność lud­
ności polskiej w dziele budowy wału o- 
chronnego na wschodzie, F iihrer Rzeszy 
Niemieckiej Adolf H itler wyraził na rece 
Generalnego^ Gubernatora dra F ranka w 
Krakowie pisemne uznanie. Na skutek te­
go, Generalny’ Gubernator zaprosił do sie­
bie na Zamek delegacje polskich pracowni­
ków szańcowych, aby im osobiście złożyć 
podziękowanie za prace wyłożone w tym 
kierunku.

W cl l i m  22 bm. kilkanaście osób, tak 
mężczyzn jak  i kobiet polskich wizytowa­
ło na Zamku Krakowskim. Opaleni, pełni 
życia i zdrowia pracownicy szańcowi prze­
żyli w piątek uroczysty dzień. Przewiezie­
ni specjalnym autem na Zamek Krakow­
ski, zwiedzili dzięki zezwoleniu Generalne­
go Gubernatora zabytkowny i starożytny 
Wawel, oddając hołd prochom śp. Marszal­
ka Józefa Piłsudskiego, Królom Polskim, 
których nagrobki sie t a m  znajdują _ i 
Wieszczom Narodu Polskiego. W krypcie 
pod Wieżą Srebrnych Dzwonów, gdzie 
znajdują sie doczesne szczątki śp. Józefa 
Piłsudskiego zatrzymano sie dłużej aniżeli 
gdzieindziej. Na twarzach wszystkich de­
legatów zarysowało sie skupienie i po­
waga.

Po zwiedzeniu wszystkich zakątków K a­
tedry Wawelskiej, delegacja polskich p ra­
cowników szańcowych przeniosła sie na 
rozległy i piękny dziedziniec, gdzie za chwi­
le powitał ich Generalny Gubernator, dr. 
Frank. Orkiestra górników z Wieliczki o- 
degrała kilka wiązanek ludowych mclodyj. 
Generalny Gubernator dr. Frank, witajae 
na Zamku polskich pracowników,_ wyraził 
im w imieniu F iihm ra wdzięczność^ za do­
tychczasową współprace, zachęcając do 
dalszego dziełg nn_ wspólnym froncie walki 
z czerwonym najeźdźcą.

Dr. F rauk wyrażając swoje uznanie lud­
ności polskiej za jej gotowość, pilność i 
obowiązkowość, zaznaczył, że miło mu było 
stwierdzić podczas osobistej w izytacji te­
renu zapał polskiego pracownika, jakim  sig 
wykazał przy budowie wału obronnego.

Po przemówie/uu dr. F rank  zaprosił de­
legacje na skromny — jak  sie wyraził — 
obiad, który trw ał nieprzerwanie do godzi­
ny 15. W miłej, wesołej atmosferze, dde-

\Vspoiny obiad podczas wizyty polskich prac
Gubernatora,owników szańcowych na Zamku u Generalnego 

dra Franka.

Generalny Gubernator dr Frank przemawia da
delegacji polskich pracowników szańcowych.

gacja polska spożyła na dziedzińcu Zamku 
Krakowskiego, wspólnie z Generalnym Gu­
bernatorem obiad:

W niedługim czasie po spożyciu posiłku, 
członkowi© delegacji otrzymali od General­
nego Gubernatora wartościowe upominki. 
Na twarzach gości malowało sie zadowole­
nie i radość. Szczere podziękowania, wyra­
żane przez obdarowanych, były tego najwy­
mowniejszym dowodem.

Z rozmów, jakie przeprowadziliśmy z po­
szczególnymi delegatami i delegatkami p ra­
cowników szańcowych, pracującym i na 
Ziemi Krakowskiej wynika, że czują sią 
zdrowo i dobrze, praca ich nie nuży, a sprzy­
jająca pogoda jest ich codziennym, słone­
cznym towarzyszem. Kobiety opalone, peł­
no życia i radosne.

— O nie nie troszczymy sie, wszystko nam 
przygotowują, wie® jaka troska pozosta­
je? — powiadają.

— Jeśli chodzi o mnie — zwierza sie jeden 
z kolejarzy (pracownik parowozowni), ni­
czego mi nio brak i czuje sie dobrze. Prze­
szedłem już raz bolszewików i dlatego wła­
śnie trzymam bardo te łopatę w rece!

Pani M arja S. z Krakowa, oglądając 
otrzymane w upominku buciki, cieszy się 
niewymownie, twierdząc, że właśnie to jej 
było najbardziej potrzebne. K ilka tabliczek 
czekolady, k tórą otrzymała, podaruje sio- 
strzycce!

Każdy z delegatów polskich przygląda sie 
otrzymanej kartce bristolu: „W uznaniu
zasług przy budowie wału obronnego w ro­
ku 1914 — Frank”

Uroczystości piątkowe na Zamku K ra­
kowskim zakończyły sie w godzinach popo­
łudniowych. Delegacja obejrzała również 
najnowszy tygodnik dźwiękowy oraz dosko­
nały, pełen humoru i ekspresji film p. t.: 
„7 łat nieszczęść1*. Dzień zakończył sie kawą 
w YMC'e.

Ju tro  znów na posterunek! Z łopatą na 
wały! W obronie naszej ziemi, tradycji 
i kultury!

Sprzedaż
„Singera" m aszynę kry tą , pierw szorzęd­
ną, zaraz sprzedam . Kraków, Zwierzy­
nie clra 9, m. 1.
Płaszcz granatow y, zimowy, dam ski, pe­
lerynę deszczową, dam ską i dziecięcą, 
obrania chłopięce od 13— 15 la l, tanio 
sprzedam . Kraków, Długa 14, m . 5, 
II. p ., od 14-tej. 7951
Wózek głęboki, Konkon, w dobrym s ia ­
nie, sprzedam , Kraków. Szlak 17, m, 
5. II. p, 7350
Pianino „ P e tro ll"  w doskonałym stan ie, 
czarne, piękny ton, okazyjnie sprzedam . 
Kraków. Rzeszowska 8, m. 5. 8308
Fortepian ..B eseadorfe r" , z angielską 
m echaniką, najnowszy modei, sprzedam . 
Kraków, S?la-k 31, ra. 6. 7753
Koszulę m ęską elegancką, kapę markiz, 
na 2 łóżka, sw etr m ęski, kom plet b ie li­
zny dam skiej, pajacyki. pelerynę czer­
woną dziecięcą — sprzedam . Kraków, ul. 
Szlak 31. m. 3, między godz. 16— 18. 
Maszynę kraw iecką sprzedam : Kraków, 
Spokojna 16, m. 7, przy U rzędniczej. 
Maszynę „S in g e ra"  dam ską i wózek dzie­
cięcy, sprzedam . Kraków, Zwierzyniecka 
Nr. 14, m. 1.
Futro m ęskie marengo na nu trietach , koł­
nierz krym ka —  s tan  pierw szorzędny —  
tanio sprzedam . Kraków, K aletek G, m. 6. 
Damską m aszynę szafkow ą, oraz  s łup ­
kow ą, sprzedam . Kraków, Lelew ela 3 1 .  
Singer* maszynę, k ry tą , w Silanie jrierw- 
Morzędnym, sprzedam  okazyjn ie. Kro­
ków. ul. Lwowska 20, m. 7. 8195
Wózek Autko, luksusowe i pó lsu tko , 
kprzeda: Kraków, ów. Sebastiana 16, 

28, praw a ofic.. II. p.. ganek. 8201 
Wózek autko , na łożyskach kulkow ych, 
Ju tko  zw yczajne wózek glębokii z bud­
kę, m arki Kon-ikon, sprzedam . Kraków, 
fro w o d e tsk a  15, m. 10. 8202
Lisa niebieskiego, pięknego, sp rzeda: 
wraków, Długa 32, a i. 8. 8218

Wózek głęboki, z budką, m atk i Kon­
kon, oraz au tko , n a  łożyskach kulko­
wych, lub bez, sprzedam . Kraków, ul, 
Siem iradzkiego 13, dozorca. 8203 
Farloplan w iedeński „W irtha” , krzyżo­
wy, pancerny , do sp rzedan ia. Kraków, 
ul. Berka Josełew icza 9, ni. 5 . 8212
Ubranie na w ysokiego, sp rzeda: Kra­
ków, Długa 32, m. 8. 8219
Motorek elektryczny, do patełonu , adap­
te r m agnetyczny, głośnik, tran sfo rm a­
tor, zm ieniacz z lampam i, oraz  kilim 
2 X 1 Vi m, okazyjnie sprzedam . Kraków- 
Podgórze, Rękaw ka 47, m. 2. S220
Falro seatskinow e, piękne, duże, oraz 
kołnierz perski, szalowy, sprzedam . 
Kraków-Podgórze, Rękawka 25, m. 4. 
Wózki dziecięce, luksusowy, Eaywow- 
skiie au tko , na łożyskach kulkow ych,, 
sportow y, na pełnych tarczach  i ku lko­
wych łożyskach, okazyjnie sprzedam . 
Kraków, Czarnow iejska 73, m . 1.
Futro oceloty, najm odniejszy fason, 0- 
gromnie efektow ne, oraz spód z piżm a­
ków, sprzedam . Kraków, M ichałow skie­
go 2, m 7. 8274
Lustro belg ijsk ie  180X 69, w złoconej 
ratnic, sztychy i zegary  antyczne, do 
sprzedania. Zgłoszenia kierow ać: Biu­
ro Oglosz. K rajna, Kraków, A dolf-Hitler. 
Platz 46 pod „ 4 1 " . 8166
Noże, w idelce, p ia t. F rag e ta , 6 sreb r­
nych łyżeczek do czarnej kawy, ta le ­
rzyki do owoców, czeska porcelana, k ie­
liszki do wódki, w aza, szklaneczki do 
piw a, pas dam ski z gumą, w b. dobrym 
stanie, f  ranki, do sprzedania. Kraków, 
Radziw ltlowska 17, m. 6. raz dzwonić. 
Sypialnia p iękna, now oczesna, kom plet­
na z bleliZn.arką, forn .er, kw iat drapc, 
do sprzedania. Kraków-Podgórze, Sta- 
rom ostow a 6. 8245
Ładny kostjum  narc iarsk i dam ski, gra­
nat kam garn, smoking Średnia w ielkość 
w  najlepszym  stan ie , ubran ie tanio 
sprzedam . Kraków, Wielicka 2111.

Patefon szafkow y z p ły tam i, okazyjnie 
sprzedam . Kraków, Adolf-H itler-Ptatz 
40, m. 7. 8254
Kołdra p iękna, okazyjnie do sprzedania. 
Oglądać od 14— 17, Kraków, Sw. Ła- 
zarza-Boczna 3, m . 5, I. p. 8247 
Kapct oryginalne zakopiańskie, sprze­
dam. Kraków-Podgórze. Dąbrowskiego 
4 , m. 14. 1-szy przystanek za mostem. 
Maszynę kraw iecką „ P ia l i" ,  lub dam­
ską S ingera, sprzedam . Kraków, Blich 
G, m. 13. 7734
Fortepian krótk i, w iedeński, krzyżowy, 
pancerny, sprzedam  tanio . W iadomość: 
K raków -Brouowke Małe, u l. Zaczarow a­
ne Koło 22, m. 3 7307
Płaszcz, na w ysoką, tęgą, pierwszorzęd- 
ny, ubranie, trencz gabard. i n ieprze­
m akalny, kapce, sprzedam . Kraków, ul. 
Grodzka 47. Sklep. 7366
„S in g e ra" , maszynę do szycia, w p ięk­
nej szafce, sprzedam  zaraz. Kraków- 
Podgórze, Parkow a 2, m. 4, obok ryn­
ku podgórskiego. 7402
Maszynę m ęską „P fa ff"  K 34, bardzo 
mało używaną, okazyjnie sprzedam . K ra­
ków, ul. P aulińska 3, m. 4. 7447
Wózek sportow y, głęboki 1 łóżeczko 
dziecięce, sprzedam . Kraków, Kościusz­
ki 54, m. 3. 7967
Singera maszynę szafkow ą, b. piękny 
mebel, s tan  pierw szorzędny, sprzedam , 
Kraków, Zybliikiiewicza 17, m. 11, p a r­
te r, oficyna. 7477
Maszyny do p isan ia „M ignon" i „R e­
m ington", z długim w alcem, apara t n i­
w elacyjny, lornetkę, sprzedam . Kraków 
Kochanowskiego 16, nt 3. 7737
w ózek głęboki z przynaleinościam i, ro- 
w et m ęski, row erek  dziecięcy, zegar 
ścienny, sprzedam . Kraków, Skaleczna 
7, m. 13. 7934
Do sprzedania kuchenka żelazna, kocyk, 
futerko na kołn ierz dam ski, płótno na 
p rześc ierad ła , pled granatow y w kratę, 
łokietki Nr. 42 . W iadomość: Kraków, 
ul. Baoduirsklego 3, m. 2. 7840

Płyty gram ofonowe taneczne oraz gram o­
fon walizkowy -  sprzedam  okazyjnie. 
Kraków-Dębniki, Zagrody 8, m. 4. 
Maszynę do p isania biurow ą, sprzedam 
zaraz. Kraków, Skaleczna 1, m. 3 . 
Maszynę do szycia „S ingera"  gabineto­
w ą, o raz m ęską „S inge ra :: sprzedam  
okazyjnie. Kraków, Skaleczna 1, m. 3. 
Futro dam skie cielaki czarce, sprzedam . 
Kraków, Bonerowska 3, m. 9, przed po­
łudniem . 7917
Wózek głęboki; Konkon, au tko , spo rto ­
wy, lalkowy, wypraw kę, łóżeczko, swe­
te rk i, pajacyki, gumy do wózków, sprze­
dam. Kraków, Zyblikiewicza 5, m. 46. 
Parę kołder na czystej b .alej wełnie, 
z bardzo ładnym pokryciem , sprzedam . 
Kraków, Siem iradzkiego 35, m. 2, pa rte r. 
Ditmar 16 i 8-kam era do zdjęć, kom­
plet, o raz o kaz ja : nowe filmy do zdjęć 
uhtnkerfilm  16 mm, natychm iast sprze­
dam Kraków, św. Krzyża t ,  Piekarzowa. 
Sprzedam dwie piękne kołdry, jedną po­
jedynczą pierzynę. Ktaków, Lubom irskie­
go 29, pól-piętro ganek. 7830
Maszynę k ry tą  Singera, dam ską lub m ę­
ską sp tzedam  Kraków, Krakow ska 39, 
m. 73, I p., oficyna. 7926
Wózek sportow y dla bliźniąt, sprzedam , 
lub zam ienię ńa głęboki. Kraków, ul. 
Krzywa 13. m . 11, II. p., ganek (bocz­
na Długiej). 7945
Maszynę walizkową, do p isan ia 1 w agę 
jubilerską, sprzedam . Kraków-Podgórze, 
Zam ojskiego 69, m. 5. 7966
Maszynę Singera, do szyciS, tanio sp rze­
dam. Kraków. Kielecka 30, dzwonek 
dozorcy, przecznica M ogilskiej. 8131 
Maszynę do szycia, piękną, kry tą , w 
pierwszorzędnym s ta n ’o, okazyjnie sp rze­
dam. Kraków, św. Stanisław a 4, m. 7. 
Futro z piżmaków, piękne, sprzedam- 
Kraków. Sw. Krzyża 14, m. 18. 7992
Aparat fotograf. ,,Rolleiflex", m ało­
obrazkow y, maszynę do szycia, sprze­
dam . Kraków, Zielona 20, ■ .  2, godz. 
I— 3 1 po 7-m ej. 8005

•f* Za spokój duszy ś. p.

P iotra ŁOTOCKIEGO
I Insp. paw. p. z. U. W. w Bocltnl, 

b. por. rez. W. P.
| jako w . I-szą boi. rocznicę śmierci j 

odpraw ione zostan ie

Nabożeństwa żałobne
I we w torek , dnia 26 w rześnia 1944 j 
I w kościele parafialnym  w Bochni, 

o czym zaw iadam iają
i 8180 ŻOna I Syn.

„Gnrrard" patefon  e lek tr. zmieniacz 
dużych i małych p ły t w luksusow ej sza- 
lie, oraz „U nderw ood" maszynę w aliz­
kową, do p isania (polsko-niem iecka), 
sprzedam . Kraków, św. Stanisław a 4/7. 
Kurtkę skórzaną, piękną, ubranie, trencz 
męski, buły 42, kołnierz sealskłnow y, 
zegarek zloty dam ski, okazyjnie sp rze­
dam. Kraków-Dębniki. Rynek 5, m. 3. 
Cramoton elektryczny, le le fu n k en " , 
sprzeda: Kraków, Slawko-wska 6 w pod­
wórcu. 8063
Jesionkę, ubranie m ęskie, serw is por­
celanow y, sprzedam . Kraków-Podgórze, 
Zamojskiego 69, m. 5. 8067
Fortepian w iedeńskiej m arki, kró tk i, 
z m etalow ą p ły tą . Nuty: Chopin, Bach 
itp.. okazyjnie do sprzedania. W icdc- ] 
m ość: Kraków, Staszica 9. m. 2. 80S5
W ótck głęboki, autko i wózek sp o rto ­
wy „K onkon", do sprzedania. F-nta 
. .P a d w a " , Kraków Grodzka 2. 8092
Futro źrebce Iranc., trencz gabard. i 
nieprzem akalny, płaszcz chłopięcy i na 
panienkę buciki sport., sprzedam . Kra­
ków, Grodzka 47. Sklep. 8095
Patefon e lek tr ., szafkowy, „Tclefun- 
ken", okazyjnie sprzedam . Kraków-Pod­
górze, Smkowskiego 2, m. 2. 8109

S. p.

Stanisław Jerzy RECH
leśniczy Lasów Państwowych Chobcf 

k. Niepołomic
przeżywszy lat 4 7 , po długiej, a 
ciężkiej chorobie, opatrzony Sw. 
Sakram entam i, zasnął w Panu dnia 
24 w rześnia 1944 r. W Krakowie.

Nabożeństwo żałobne
przy zwłokach odpraw ione zostanie 
w środę, dnia 27 bm. o godz. M 
otzcpol. w  Kaplicy na Cm entarzu 
Rakowickim w Krakowie, poczym 
nastąp i ak sp o rtac ja  do grobu, na 
k tó re -to  sm utne obrzędy zap ra szają  

stro skan i
| 821)6 Zona z Dziećmi I Rodziną.

< f  S. p.

LUDWIK JA JT E
Prokurent Zakładów „Jo!vay"

[ zasnął w  Patiu dn ia 25 w rześnia 
1944 r . ,  przeżywszy 58 la t. 

W yprowadzenie zwłok z  K aplicy bo- 
| czińej n a  Cm entarzu Rakowickim w 
! Krakowie, odbędzie s ię  we środę, 
[ dnia 27 bm. o godz. 4  po po!. 

W głębokim  żalu  pogrążeni
Syn, Brat, Bratowa z Dziećmi.

Spód futrzany, lekki, niedrogi, pod 
płaszcz dam ski, lub m ęski, do sprze­
dania. Kraków, ul. Szewska 17, I. p„
oficyny. 8113
W ózek-autko, kremowy I głęboki z  budką 
na łożyskach kulkowych, sprzedam.
Kraków, ul. Krzywa 13, m. l i ,  If. p.,
ganek. ' 7648
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Od d n i t  22  do dola 28 w rześn ia 1944 r . t

APOLLO św Tomasza U
TRAGEDIA JEDNEJ MIŁOŚCI

WANDA św Gertrudy S.
KŁAMSTWO Z MIŁOŚCI

SZTUKA św. Jana 6.
KOCHAJ MNIE

ATLANTIC St̂ adom 15.
NIECZTNNI

UCIECHA Starowiślna 16
BABSKIE RZĄDY.

STELL# ' ->hie* 15.
CYRK RENZ. /  '

Boczątfcl seansów w dnie powszednie 
•  godz. 14, 16 t 18. W niedziele i lw ięta  

o godz. U .  14. 16 i  18.
H  rezp łczecia Tygodnika, wstęp  

wzbraniany.

Z g ła s z a ją c  się  
ochotniczo do 
pracy w Rzeszy 
Niemieckiej —  
m a s z  p r a w o  
wyboru miejsca 
pracy.

ZirłoD zeniai

Biuro Informacyjne
dii p u c o w n iS o w  U z y c z iT c h  
i n m T sio w y c h

K r a k a u ,  Burgstr. 
(Grodzka) L. 60

Nurkowy piękny szal — now oczesną 
maszynę „S in g e ra"  — patefon elek­
tryczny z wzmacniaczem —  pianolę 
am erykańską z nutam i, sam ogrający 
Instrum ent —  maszyny walizkowe 
now oczesne, o raz Inne praktyczne 

przedm ioty sprzeda okazyjnie

„C ettłroh om is44
KRAKÓW,  UL. GRODZKA Nr. P.

DARMOL
HAJLEPiEJ PRZECZYSZCZA

Wolne posady
Poszukują starszego  m echanika, dobrego 
do napraw y maszyn do szycia. Zgłosze­
n ia : „Goniec Krak., Kraków, „N r. 8169", 
Mężczyzny do robót ziemnych, poszu­
ku ją . Dobre w arunki. Zgłoszenia: od 
6— 7 wlecz. Kraków, u l. Iw . Gertrudy 
14, m. 17. 8069
Poszukuj, s ię  od za raz bufetow ej, 
dziewczyny kuchennej i pokojów ki. 
Zgłoszenia: Hotel D eutsche! Hof, daw­
n ie j F rancuski, Kraków, F ija rska  13. 
Do p rac ziemnych i drzewnych w Kra­
kow ie, poszukuje s ię  natychm iast pra­
cowników. także n ie wyszkolonych. 
Zgtoszenia: H aller. Kraków, W estring 
41 , m. 3  (8— 10 przedpot.). 8105 
ttu iąca  obeznana z p racą  w kuchni re ­
s tau ra cy jn e j, za dobrem  w ynagrodze­
niem , potrzebna zaraz do re s ta u ra c ji. 
„M asco tte" , Kraków, K rakow ska 20.

Kupne nltruth«m»Sei
Kupię natychm iast kam ienicę, dom. w illę 
lub p arce lę  budowlaną. Możliwa zam ia­
na z dop la tą l .Inform ator" Kraków. 
Ul P ilarska 19 7092
P ostuku ję  parce li w okolicy Krakowa. 
Podać cenę. —  Pośrednicy wykluczeni. 
Zgtosz.: Goniec K ra k , Kraków, „Nr. 
8016".

S g n e d a ł j j jm i ć N m o ^
Zakopane. Parcelę budow laną, 1140 mJ, 
front 30 m, dzieln ica willowa,, sprze­
dam. W iadom ość: Kraków, Basztowa
10, m. 1. 8278
Kamienice, w ille domy, parcele budo­
w lane sp rzedaje ..In fo rm ato r"  Kraków, 
ul. Pijarska 19 . . .  7094
Kamienice, domy, w ille k ilkanaście par­
cel na przedm ieściach i w okplicy (Kra- 
lirowa sprzeda — oraz przyjm uje do ku­
pna różne nieruchom ości Kraków. Zwie­
rzyniecka 11 Biuro „K rakus" 7108  
Willa: 24 pok i 9 pok. Obydwie pelno- 
boml., w ładnych dzielnicach, garaże, 
ładne ogrody, przy tram w aju . Przepią- 
gne t tanie. Kraków, Zwierzyniecka 8/1.

Parctlę budowlaną, wydzieloną, 050 ms
frontu  24 m, blisko tramwaju —  sprze­
da Kraków, Basztowa 10, m . 1.
Dom murowany 3 1 4 ublk ., ogród —  
sprzeda Kraków, Basztowa 10, m. 1. 
Domek, 4  ubifc,, Wota Ju st., ogród, 850 
sążni, sp rzeda: „L o k a ta" , Kraków, u l. 
M ikołajska 3. 7980
Majątek, 100 mórg, koło Częstochowy, 
szybko sp rzeda: „ L o k a ta " , Kraków, ul. 
M ikołajska 3. 7981
Willę, kom fort.. Osiedle OHc., przy 
tram ., sp rzeda: „ L o k a ta " , Kraków, ul. 
M ikołajska 3. 7982
Parcelę, 1.100 sążni, w Zakrzówku, 

okazyjnie sp rzeda: Kraków, Florjańska 
16, m . 4 , I. p . 7S83
Dom m ar., jednorodzinny, w Brono w i­
cach i w  Prokocim iu, sp rzeda: Kraków, 
F lorjańska 16, m. 4, I. p . 7984
Kilka parcel w rń inych  dzielnicach K ra­
kowa, sp rzeda: Kraków, F lo rjań ska  16, 
m. 4 , I. p. 7985
Las, 40-letnl. 50 mórg (au to strada) pod 
Krakowem, nada je  s ię  pod parce lac ję . 
M iejsce klim atyczne. Tanio i szalona 
przyszłość. Kraków, Zw ierzyniecka 8 '1 , 
Domy: l l  pok., m ur., now y; 4 pok., 
pełny kom fort, ogród ; 9 pok., na  parc . 
720 nfi w Krakow ie i 2  pok. (drew n.)
z ogrodem w Makowie. __  Kraków, u l.
Zw ierzyniecka 8, m. 1. 8061
Jest kilka bardzo  ładnych parce l w 
K rakowie (kompt. uzbrój.) 1 n a  przed­
m ieściach, jak i Woli Ju st., o  rozm ia­
rach  od  140 do 1600 sążni. Wszystko 
tak  parce le Jak 1 domy mamy po oka­
zyjnie niskich cenach, bo sprzedaż ty l­
ko z konieczności. Kraków, Zwierzyniec­
k a  8. m . 1. 8062

JShłno
Kupuje, ocenia znaczki pocztow e, Fila- 
te lia , Kraków, Długa 14. 8001
Ubrania, m arynarki, spodnie, płaszcze, 
apa ra ty  fo togr., teczki, torebki dam skie 
bieliznę, obuwie itp . kupuje Kupno- 
Sprzedaż, Kraków, S tarow iślna 80. 
Wanilinę krystaliczną , kupię. Zgłosze­
nia pod „ 4 2 “  do Biura Ogłoszeń K rajna, 
Kraków, Adolf-H itler-Platz 46 . 8165
Kryształy kupuje s ta le  firm a „A ntyk i" , 
Kraków, S tradoorsto  18. 775k
Obraz sprzedasz najkorzystn ie j, Wawrze- 
cki, Kraków, ul. W iślna 9. 7405
Sklep kupna 1 sprzedaży używ anych rze­
czy, Kraków, św. Krzyża 7, kupuje go­
tówkowe używane ubran ia, bieliznę po­
ścielow ą, koce, kilimy 1 inne ładne 
rzeczy. 7460
Kilimy 1 dywany, kupuję, p lącąc  n a j­
wyższe ceny. Kraków, Długa 23. Sklep. 
Encyklopedie Trzaski, Everta i Michal­
skiego, Świat i życie, w ydaw nictw a zbio­
rowe autorów  polskich, dzieła seryjne 
w ydaw nictw  Trzaski, W egnera, Albumy 
m alarsk ie —  Kupuje K sięgarnia Kamiń­
ski S tefan, Kraków, K arm elicka 29 
i K rakow ska 18. 7769
Meble używane kupuje za raz gotów ko­
we Hala Meblowa, Kraków, Grodzka 59. 
Kuplę śniegow ce, w ysokie, Nr. 38 i in­
ne, używ ane rzeczy. Kraików, Stradora 1. 
P raln ia . 7975
Poszukuję szybko jed n e j platform y, 2—  
3 tonnow ej, lub wozu krytego (cyrko­
wego). Chwlłkowwki St. Kraków, u l. 
K rakow ska 1. 7978
Dywany persk ie i obrazy, to  nasza  spe­
cjalność. Konris, Kraków, S tarow iśl­
na 33. 8121
Srebro sto łow e i inne wyroby, zaku­
pi za raz Dom Komisowy, Kraików, u l. 
S tarow iślna 51. 8139
Futro dam skie i lisa , tylko dobry s tan , 
dla k lien ta  kupi: Dom Komisowy, Kra­
ków, S tarow iślna 51. 8140
Zegarki, apara ty  fotograficzne, kupi: 
Dom Komisowy, Kraków, ul. S tarow iśl­
na 51. 8142
Patefon adap ter, lub zmieniacz, kupi: 
Dom Komisowy. Kraków, u l. S tarow iśl­
na 51. 8143
Moser flakon piękny kupię. Zgłoszenia: 
Goniec Krak., Kraków, „N r. 73 5 7 " . 
Srebro s ta re , połam ane, oraz fasonow e, 
kupuje i p iąci najw yższe ceny firm a 
Gajewski, Kraków, u l. S tarow iślna 26. 
Uwaga) Uwaga! Elem entarny kurs aś tro - 
logji urodzeniow ej kupię lub wypożyczę. 
Dobrze zapłacę. Kupię efem erydy a s tro ­
nomiczne w szelkich la t, s tan  obojętny, 
dalej dzieta Dr. Kiihr, K orscha, KlHchera, 
B randler-P rachta , n iem ieckie H eindla. 
Poważne o ferty  tylko z podaniem  ceny, 
na ad res : R ajal, Kraków, sk ry tka  pocz­
tow a 649.
Urządzenie sklepow e, ładne kupię zaraz. 
Zgłoszenia: Goniec K rak., Kraków „Nr. 
7451".
Damskie buciki sportow e Nr. 37, w  b a r­
dzo dobrym stan ie  kupię. Zg!.: Goniec 
Krak., Kraków, „Nr. 7573".
Skrzypce koncertow e oryg. w łoskie, lub 
inne, kupię natychm iast. ZgL: Goniec 
Kraik., Kraków, „N r. 7 5 8 8 " .
Kupię elektrolux, w bardzo dobrym s ta ­
nie. W iadomość: Kraków, M ichałow skie­
go 15, m. 8. 7632
Obrazy m istrzów  polskich kupi am ator 
w prost od w łaściciela. Zgłoszenia do 
Gońca Krak., Kraków, „N r. 79 3 3 " .

Poszukiwanie sic wzajemne
Kunca Władysław, kierownik huty szkła 
w Jabloniue-Legjonow ie z żoną M arją 
i córeczką Hanią, zam ieszkali w W ar­
szaw ie, S aska Kepa, ul. Katowicka 8, 
poszukiw ani są  przez b ra ta . Kto mógtby 
udzielić jak ieikoiw iek  w iadom ości o nich 
proszony je s t  gorąco o zgłoszenie za so- 
w item  w ynagrodzeniem : Jerzy Kunce, 
Kraków, ul. Szlak 39, m. 14 
W arszawiacy! Ktokolwiek wiedziałby coś
0 losach Mieczysława Tuchańsklego, Da­
nie la , K atarzyny i ZOIjii Sem brat, za­
m ieszkałych Warozawa-Zoldborz, A leja 
W ojska 31, proszony je s t gorąco o po­
danie wiadom ości pod adresem : Józefa 
Hanowa, Kraków, ul. D ietla 55, m. 4. 
U przejm ie proszę o w iadom ość o losie 
Zdzisławy z Semhratów Sobocklel, zam. 
W arszawa, Raszyńska 43. W początkach 
sierpnia przebyw ała w Szpitalu Dzie­
cią tk a  Jezus. Kraków, D ietla 55, m. 4, 
Józefa Chanowa. 8267
W arszawiacy uprre jm ie  proszeni s a  o 
podanie wiadom ości pod adresem  Kra­
ków, Jasna 3, m . 6 o  Edwardzie I Tere­
sie  Krynickich, zam. Żoliborz, Gdańska 
2, Elżbiecie i S tanisław ie Skiwarczyń- 
skich, Gdańska 2, o Andrzeju 1 J a i le  
Buraikiewiczach, zam. Żoliborz. Mickie­
wicza 30, oraz  o Adamiie 1 Katarzynie 
Jaroszew skich, zam. w W esołej, u l. 
Szopena 3. 8164
Warszawianie! Ktokolwiekby w iedział 
coś o losie Rudolfa Zywotki, jego żonie
1 dziecku, proszony je s t o podanie wia­
dom ości m atce, pod adresem : W ieszczak, 
Krafców-Rakowice, tli. Główna 85. 8175 
Łuczyńskiego Stanisława z żoną Kazi­
mierą, córkami Wiesławą I Grażyną, 
o raz synem Markiem, zam. v  Warsza­
wie, Chmielna 134, poszukuje rodzina. 
W iadomość proszę kierować: Kielce, ul. 
Zagórska 38, Lorenz Ju lia . 8176
Florer Roman z żoną W andą, zam. War­
szaw a, ul. Piusa 44, F loret Jadw iga, ul. 
Sienna 24, Antoniewicz Tadeusz z żoną 
Renatą, ul Górskiego 3, poszukiwani 
przez rodzinę. Łaskaw e wiadom ości o 
nich proszę kierow ać pod adresem : 
Hulkowię, Kraków, Różana 18a. 8178
Bogdanowicz, burmistrz Kleić, poszu­
kuje synów: Antoniego i Stanisława 1 
teściów. W Jakim kierunku wywiezieni 
z Jasta ł 790k

Kichy w iedział o  fosie i m iejscu  poby­
tu Dra Włodzimierza Dzlewiflskiego, sy ­
na Romana i m atk i Emiiji, zam . War­
szawa., F iltrow a 79 , o raz  o rodzin ie pp. 
Kwiecińskich , Warszaiwa-Okęcie, Wlo- 
chow ska 10, proszony je s t  o  wiado­
m ość: Jan ina  Fcenow a, Kraków, św, 
Marka 5, a .  I . 8179
W szystkich tych, k tórzy  w iedzą coś o 
m iejscu  pobytu rodziny Kowalskich (Ka­
tarzyny, Marty i ZofJI z córką Anią), 
zam. o s ta tn io  w  W arszaw ie, Plac Dą­
brow skiego 9, w zgi. M arszałkow ska 
1150, a ,  17, proszeni s ą  łaskaw ie o  po­
danie wiadom ości na ad res : Młynarczyk 
W., F-rna „D abeg" Gut Sktomiów, Post 
Jędrzejów. P ostrach 4. 789k
W arszawiacy. Ktokolwiek w iedziałby o 
Katarzynie Anczewskiej. zam.  w W ar­
szaw ie, w  dzielnicy Jta reg o  M iasta , ul. 
Brzozowa 22, m . 2'1. O statnio w idziana 
daia 10 slerpada. W iadomość proszę ła ­
skaw ie kierow ać: Schonebeok (Elbe,
S trasse, Hoher Weg Nr. 7  Ediward An- 
czewski. 79 Ik
Uwaga! Krewnych, lub znajom ych Zofji 
Senyschyn, zam. Lwów, M ikołajów, pro­
si o wiadom ość H. Kuhniwald, P etrikau , 
Ostbanh, B etriebsw erk. 8181
W arszawiacy 1 Kto w iedziałby coś o ro­
dzinie Ryttewsklej Wandy z dziećmi, 
W arszawa, u l. Krucza 20, o raz  znajom i 
są  proszeni o  podanie adresu : F ranci­
szek Rytlew ski, Kraików, u l. Czarno­
w iejska 18, m. 2. Tom aszew ski. 8186 
Daszewską Elżbietę i Jej m ęża Andrzeja, 
zam. W arszawa-M okołów, Ursynowska 
16, poszukuje b ra t K arol Kandis, K ra­
ków, śiw. S ebastjana  16. 8191
0  Miączyńsklej Janinie z W arszawy, 
W awelska 60, je ś li k to  cokolwiek wie, 
proszę pow iadom ić m atkę. Kraków, u l. 
D ietla 109, u  W ilińskich. 8196
Ktokolwiek wie coś o losie Reszczyń- 
sklej Marty, je j córki Hanki i matibi 
Styp Ińsk: ej Janiny, zam. W arszawa-żo- 
Bbonz, u l, K rasińskiego 4, o raz M arjł 
Szukszta i Ireny  Szaniaw skiej, Hoża 45, 
proszony je s t bardzo o pow iadom ienie 
Tadeusza Zaremby w Poroninie, ul. Ta­
trzańska 54. 8199
Kto zna obecne m iejsce pobytu pp. Mgr. 
Beneszów z Ja s ia  z Apteki w Rynku, 
zam. u l. F lonjańska 7 , proszony je s t  o 
podanie ich adresu  pod: Jaw orski, Kra­
ków, Blich 4. Telefon 163-86. 8200
Patii Zofia Kucharz Kowalska, któ ra 
w yjechała w drugiej połowie lipea br. 
z SS. m ają tku  Sokolniki, kolo Lwowa, 
a w pierwszych dniach sierpn ia  br. 
przebyw ała w Potoku Ziotym kolo Czę­
stochowy, proszona je s t  o  niezwłoczne 
podanie swego obecnego adresu  do Ge­
neralnej Dyrekcji Monopolu Tytonio­
wego w K rakowie M orsteiugasse 10 
dla p. Leśniczek M arji (Dromudar.) 
Henryk Dąbrowski, o s ta tn io  W arszawa, 
E lektoralna 53, o wiadom ość o m iejscu  
pobytu, proszą M arysia, Zosia, Niutek, 
Andrzej, Tadeusz Dąbrowscy w Mości- 
cach, Blok Nr. 5 . 8209
Slenlawskich —  Czaplickich, zam. Ale­
je  Jerozolim skie 77, W arszawa, poszu­
kuje Dr. S tanisław  M anaczyński, Kra­
ków, Zyblitoiewicza 20. 8210
Klag Romuald z Ustrzyk Dolnych, po­
szukuje szw agra Rudolfa i s iostrzenice 
Teresę i H aneczkę, oraz b ra ta  ciotecz­
nego M ichała Chorążego, zam. o s ta tn io  
w  W arszawie. Łaskaw e in fo rm acje n a ­
w et za w ynagrodzeniem  kierow ać: Klag, 
Łącko, Ne u Saudez. 8215
Lidzla Marzec, zam. w  W arszaw ie, ul. 
Szara 14, poszukiw ana je s t  przez Ma- 
r ję  F ijałkow ską, Dąbrowa Tarnow ska, 
S tac ja , lub Kraków, ui. W rocław ska 42 
J. Skuclńska. Ktokolwiek coś wie, pro­
szony je s t o zaw iadom ienie. 8223 
Motyka Mieczysław, Sandom ierska 17, 
m. 55; Motykewa Aleksandra z córecz­
k ą  Danusią, Chmielna 29; Rodzina Wa- 
glńskich, Nowogrodzka 29, Bank Ame­
rykańsk i; Rodzina Urbanów, Chmielna 
29, proszeni są  o przyjazd do K rako­
w a. Ktokolwiek wiedziałby o ich losie , 
proszony je st gorąco  o łaskaw e podanie 
wiadom ości na ad res: S tan isław a T a la­
row a, Kraków, Dietla 44, m. 35 . Wszel­
kie koszta  przy u łatw ieniu  w yjazdu p ię­
knie wynagrodzę. 8226
Adam Sobieraj, poszukuje sw ej żony z 
rodziną, k tó ra  opuściła  W arszawę 14-go 
s ierpnia w  k ierunku Łowicza. Wiado­
mość łaskaw ie proszę kierow ać: Kra­
ków, D ietla 44 , m . 35, S tanisław a T a la­
row a. 8227
Medyńska Marla, Alina, Krystyna, o s ta ­
tnio zam. w W arszawie-Zoliborz, ul. 
K rechow iecta  5 o w iadom ość proszę. 
Inż. Ripa, Kraków, Długa 50. 8228
Flllingerową Stanisławę, Kellerów Ada­
mów, Markiewiczów, poszukuje Markie- 
w iczowa, Kraków, S traszew skiego 37. 
Bolechowską Zofię, W arszaw a, Karowa, 
zawiadam iam y, że dzieci, rodzice, s io ­
s tra , żyją, zdrowi. Sawiccy, Kraków, 
S traszew skiego 37. 8230
Snladowskl Jan, W arszawa, Leszczyń­
sk a  9, poszukuje siostry!, zam. Kraków. 
W iadomość: Kraków, S to łeczna 12,
Mączka S tanisław . 8234
P oszukuję osoby zam. w W arszaw ie: 
Michał I Halina Bogusławscy, Al. Jero ­
zolim skie 1®, Henryk Skórko, Dwikozy, 
Irena Skórko, Miodowa 7 . W iadomość 
proszę kierow ać: Rabka, u l. Długa 170. 
Jan  Kuła. 8235
Cwll Józefy z  W arszawy, Krakowskie 
Przedm ieście 4-30, Dra Łukasika Stefa­
na, Solna 4-3, poszukuję. W arszawian 
proszę gorąco o najd robn iejszą choćby 
w iadom ość: Cwil H alina u p . Pawłow­
skich, Kraków, S to łeczna 12, m. 42. 
Poszukuję osób zam. w W arszawie: 
Olga Simonowa, M azowiecka 4 ; Maksy­
milian Swierc, pf. Napoleona 9 ; Dymitr 
Nomańczuk, M ickiewicza 34: Zbigniew 
Zaszek), Al. Jerozolim skie 77; Jan Na- 
pleralski, W spólna 45. W iadomości pro­
szę kierow ać: Rabka ,Długa 170. Jan 
Kula. 8239
Sabiny Renglawskiol, poszukują córki. 
W iadomości zg łaszać: Zakopane, T atra- 
sitr. 95, „Z acisze" , Cybulska. 8241 
Ktoby w iedział coś o losie Wiktora Go­
dlewskiego, jego żony Apoloujł z  syn­
kiem Jureczkiem , zam. W arszawa, Bu­
gaj 23, proszony je s t o w iadom ość: F-a 
„A tu " , Kraków, Aussenring 8, m. 5. 
P ostsch liessłach  627. 8243
Goslenlecklch Wiktora, Marcele, Celinę
1 Hannę, zam. w W arszawie, Puław ska 
130, lub osoby, k tóre coś o mich wiedzą, 
prosi o wiadom ość M arja G osieniecka, 
Tarnów, K arpacka 10, m. 1. 8251
Towamleka Anna, Blelajew Wiesława, 
Krygowska Mira, poszukiwane przez To- 
w am ickiego H enryka, Kraków, K aspro­
wicza 10, m. 2. 8249
Rodzice poszukują córki Slużecklej Ha­
liny z domu Zlotkowska, w raz z je j m ę­
żem Jerzym  i w nuczką W andzią. Bła­
gamy o zaw iadom ienie: S tac ja  Radom­
sko, bufet ko l. M. Skierski, d la  M. W. L. 
Mańka p. kapilanow ę) Janiny Janklewl- 
czowe), proszona o skom unikow anie się  
z ladwiigą Paw łow ską z W arszawy. Kra­
ków, F lo rjańska  32, m. 7. Jadw iga Pa­
w łow ska. 8257
Poszukuję m atki m ojej Stanisławy z 
W ltoslawskich Hausnerowej, wdowy, 
zam. osta tn io  w W arszawie, L ekarska 
15, W iadomość proszę przesiać pod ad­
resem : Kraków. Izabela Dobiaszowa,
Kraków, K oiią taja  4, m. 4. 8246
Władysława Zarzyckiego z W arszawy, 
kierow nika Zakładu dla Starców  na ul. 
Przebieg 3, poszukuje b ra t M arian. Wia­
dom ości proszę: Kraków, F lo rjańska 32, 
m. 7 . Jadwiga Paw łow ska. 8259

Krosno! Kto w ie o obecnym pobycie lub 
może podać jakąkolw iek  wiadom ość o 
rodzinie Wysockich (Franciszek, Helena, 
Klara, Adam) zam ieszkałych Krosno, uł. 
Kopczyńskiej, proszony je s t  o  podanie 
jak iejkolw iek  wiadom ości za wynagro­
dzeniem pod adresem  Kraków, Rynek 
Podgórski 12. m. 34, U p ię tro , lewy 
dzwonek. 8309
Hannę Szwemlnową z synkiem  P io tru­
siem  i p. Kamillę Techterman, zam. w  
W arszawie, u l. B arska 5, lub osoby], 
k tóre coś o  n ich wiedzą, p rosi o  w ia­
dom ość: Jan  Szwemrin, Tarnów, Druk n i­
ska 10, m. 10. 8250
Krystyny Pawłowskiej z Warszawy z ul. 
U niw ersyteckiej 4, posizukują rodzice. 
W iadomości: Kraków, F lo rjańska  32, m. 
7. Paw łow ska Jadw iga. 8258
Wiktora Pawłowskiego z W arszawy z 
„D ziekanki", o raz M ariana Paw łow skie­
go (Rysia) z żoną Lusią, poszukuje Ja ­
dwiga Paw łow ska. W szelkie wiadom ości 
prosi pod ad res : Kraków, F lo rjań ska  
32, m. 7. Jadw iga Paw łow ska. 8260 
Irzykowscy Karol, Zofia i  Anna z W ar­
szawy, poszukiw ani. Zgłoszenia proszę 
k ierow ać: Kraków, S tarow iślna 41 , m. 
18. Gnoińscy. 8263
Wandę Zbikowską, W arszawa, u l. Nar- 
bu tta  38, Katarzynę Zbikowską, W ar­
szaw a, ul. Boduena 3, Jadwigę i Cze­
sława Wieczorkowskich z synkiem  Ję­
drusiem, W arszaw a, u l. Leszno 29, Ge­
nowefę Kabuslewicz z córką Jolantą, 
W arszawa-Bielany, poszukują Zbikowscy. 
W iadomości o  w ymienionych osobach 
proszą kierow ać: Kraków, u l. Karme­
licka 6 Związek Organizacyj Rybackich. 
Zbikowscy. 8272
Proszę w iadom ość o  Maryli i Krystynie 
Starzyńskich, zam. o sta tn io  W arszaw a- 
Mokotów. Al. Szustra 72 , oraz  Halinie 
i Krzysztofie Starzyńskich, zam. Saska 
Kępa, pod adresem : S tefan L ipski, Kra- 
ków-Bonarka, Pusz karska 3. 8276
K tokolw iek wie o losie Anny Malczew­
skie), ur. w 1894, kraw cow a z W arsza­
wy. ul. Hoża 49, m. 13, o raz o Helenie 
W iśniewskiej, la t 36, kraw cow a z War­
szawy, ul. Hoża 7, proszony je s t  o po­
w iadom ienie S tac ja  Radom sko, bufet 
koi. Skierski d la  W. L. 8279
Błagam na wszyislko Danutę i Zosię 
Szynkarek, zam . W arszawa, u l. Żórawin 
24, m. 23 o znak życia, lub kogokolw iek 
ktoby w iedział o  ich losie , o łaskaw e 
pow iadom ienie cio tk i, Kraków, u l. Die­
tla  45 , m. 11. M aria Drożyńska. 8281 
Inż. Irowee Jerzy i Lucyna z W arsza­
wy, Przem ysłowa 19, m ieszkają obec­
nie Kraków, D ietla 27, m. 4, proszą o 
wiadom ość o synu Januszu. 8283
W arszawiacy proszę o wiadom ość o b ra ­
cie moim Janie Miączyńskim i p. Wła­
dysławie M anenl, zam . Przyokopowa 
31. W iadomość do p. Zakrzew skiej, 
Kraków, Pędzichów 19, d la  Jadwigi 
M iączyńsklej. Także o siostrzeńcach  
Pońrhaix. 8284
Ktoby w iedział o  losie  Jadwigi (Dzidzi) 
Zbignlewowej Unger, zam. przy u l. Pol­
nej w W arszawie, o s ta tn io  byta Krucza 
14, o raz Dr. Zofjl Bratkowskiej, zam. 
N oskow skiego 12, p rosi gorąco o po­
w iadom ienie. Zofja Jastrzębska , Cho­
daków  kolo Sochaczew a, u  p . Karbow­
sk ie j. 8285
Ktoby w iedział o  losie  Marji Magdale- 
leny Jasieńskiej, zam. w  W arszawie, u l. 
Oboźna 1, o s ta tn io  była na ul. Święto­
krzyskiej, gorąco p rosi o pow iadom ie­
nie m atka Kam illa W ardzichow ska pod 
adresem : Chodaków kolo Sochaczew a, 
u . p. K arbow skiej. 8286
Ktoby coś w iedział o rodzinie Weyher- 
tów Władysławie, Annie i Irenie, zam. 
osta tn io  w W arszawie Tamka 37, m. 6; 
Krzemińskiej Janinie, Tarczyńska 3, m. 
7 ; Marji Ordo, M okotowska 50, m. 7 ; 
Irenie Mlchnlewlczowej-Hetman z syn­
kiem , Żoliborz, Dygasińskiego 16, o raz 
Wacławie I Wandzie Zawadzkich, P ańska 
109, p ro si o w iadom ość: M arja Wey- 
hert, pod adres Kraków, Celna 11, u 
M arji Obtulowiczowej. 8287
Koipa Irena z W arszawy, Al. Jerozolim ­
sk ie  77 . K tokolw iek w iedziałby o jej 
obecnym adresie , lub jak ąś  wiadom ość 
o niej posiadał, proszony je s t o donie­
sienie  mężowi n a  ad res : T eisler, Kra­
ków, Lubom irskiego 13, m. 4. 8290
Ktoby coś wiedział o Doktorze Kłosow­
skim Józefie i Irenie Kłosowskiej, zam. 
o s ta tn io  w W arszawie, Czackiego 14, 
m. 17, oraz  Szporku Zygmuncie, Czer­
wonego Krzyża 31, m. 1'1, p rosi o w ia­
dom ość: H elena Zarębina, Piw niczna, 
wiilia O rlęta. 8291
Błagam Rodzinę Zielińskich o znak ży­
c ia. Duxowa, Zakopane-Bystre. 7340 
Jerzy Rand, p rosi rodzinę i znajom ych 
o w iadom ości. Inowlódź n/PH icą przez 
Tomaszów M azowiecki. 7358
Eugenia Rybak poszukuje rodziny Ale­
ksander Rybak, W arszaw a-Praga, ul. 
M ichałowska 3 o raz Tadeusza Opoczyń­
skiego z rodziną. W arszaw a, 6-go S ier­
pnia 58. Ktokolwiek wiedziałby o ich 
losie , Magam o Inform acje —  Kraków, 
Pluszów K rakauerstr. 11, K. A. W., Auf- 
raum ungszug II. Eugenja Rybak. 
Rosadową Zofję, Rutterow ą Helenę Rut- 
terów nę Jadw igę, G lińską H alinę, zam ie­
szkałe w W arszawie, Mokotów, ui. J. Fa- 
la ta  6, m. 28, o raz Inż. Leona R uttera  
z żoną, zam. w W arszaw ie, u l. Leszno 
41, m. 11, poszukuje rodzina. K tokolwiek 
w iedziałby coś o losie wyżej wymienio­
nych osób proszony je s t gorąco o ła­
skaw e podanie w iadom ości pod adresem : 
Skierowa Kazimiera. Kraków, u l. Lwow­
ska 5, m. 6. 7560
Kowalski Roman, Brody Nr. 150, p. 
K aiw arja Zebrzydowska, poszukuje 
krew nych i znajom ych. Wolkowa Kon­
stan tego , ew akuow anego z Wileńsz- 
czyzny, proszę o przyjechanie, lub na 
pisanie do mnie. 7628
Stanisławę Cleplelową, w laśc. m a ją tku  
K atowszczyzna, Gmina Hocienczyce, p. 
Mski z Wileńszczyzny, k tó ra  w iosną te ­
go roku w yjechała w okolice Opatowa, 
poszukuje Kowalski Roman, Brody Nr, 
150. p. K aiw arja Zebrzydowska, obok 
Krakowa. 7629
Toeplitzowa Iza z d. Górnicka, z paro 
tygodniową córeczką w dniu 10 w rze­
śn ia  br. ew akuow ana z obozu w Prusz­
kowie w kierunku Częstochowy, Piotr 
kowa. Łowicza, Radomia, lub Kielc. 
Ktokolwiekby w iedział o je j losach, 
proszony jest dać wiadom ość do Kra- 
kowa, ul. S alw atorska 12. Tel. 175-45 
Inż. Salapski Jerzy. 7709
Kukulskich Sabinę, Konstantego, Jadwi­
gę z W arszawy, Siiw ice, S tacyjna 4. 
Zowczak Cecylie, Szwoleżerów 5, m. 33, 
Nowińskiego Czesława, Targowa 5, o s ta- 
tn io  Szpital P. C. K. —  poszukuję. 
W arszaw ian proszę gorąco o n a jd rob ­
n ie jszą  choćby w iadom ość: K. Rafał 
M ichałowski, Kraków, ul. Starow iślna 
14, m. 10. 7740
0 pobycie Wlktorjl ZbroJI, Joannie Swi 
drównie. zam. o sta tn io  Warszawa-Mo 
kotów  Dolna 21, m. 13. W iadomość 
proszę kierow ać: Klewenhageo Kraków. 
F lo rjańska 30 m 7. 7890
Warszawiacy. Ktoby w iedział o m iejscu 
pobytu Edw arda Sulika, o raz Siwiń­
skich, zam. w W arszawie Żoliborz, ul. 
K rasińsk!ego 18, proszony je s t o poda­
nie w iadom ości: Kraków, Aussenring 9, 
m.9. Zofia H itnarowicz. 7824
Orabnwska Zofia a t t .  dram . z Warszawy, 
proszona gorąco o przyjazd do Krako­
wa. W szelkie inform acje prosf aię k ie­
row ać: Kraków. Smolki 18, m. 5. Bro- 
n ika . 7908

Helanę Mlkolajaką M  »TD»*i Krzyszto­
fem, zam. W arszaw ą, Bałuckiego 30, 
m. 1, poszukuję rodzina w Krakowie. 
Za u ła tw ienie im p rzejazdu do K rako­
w a, lub pomoe w  odnalezieniu Ich, so­
wito w ynagrodzenie. W iadomość proszę 
k ierow ać: Kraków, K arm elicka 66 —  
K w iaciarnia —  M ikołajska. 7837
Poszukuję Heleny Skoczylasow i) i je j 
rodziny, zam . W arszaw a, Żoliborz, u l. 
K onstantego Górskiego 4 . Ktoby w ie­
dział o je j losie , p roszę o  w iadom ość 
pod adresem : K. Osm olski, Zakopane, 
Gewonł-Str. 1809. 7867
Faitdroy Janina z synkiem  M aciusiem, 
ostatn io  zam. w  Rymanowie-Zdroju, p ro ­
szona o przyjazd do K rakow a. Kto 
mógtby udzielić inform acji co do m iej­
sca pobytu, lub u ła tw ić p rzejazd , pro­
szony je s t o zgłoszenie na ad res : K ra­
ków, Smolki 18. M ilczarek. 7909
Antoni Burek ze Lwowa proszony Jest o 
podanie ad resu  lub osob isty  przyjazd. 
Czubiński, Slotwina-Brzesko u p . W ą­
sików . 7916
Warszawiacy! K tokolw iek w ie coś o He­
lenie P ata loug, je j b racie Henryku, córce 
Ilonce, zam ieszkałych o sta tn io  W arsza­
w a-Praga, F rancuska 5, proszony jest
0 zgłoszenie pod ad res : Szwancyber, 
Kraków-Podgórze, K rasickiego 8 m. 1 
R. G. O. „P laców ka Dzieci M uzy", ui. 
Bożego Ciała 26. Kraków, zaw iadam ia, 
że zgtosil s ię  do n ie j poszukiw any Peciak 
Stanisław z Nowego Sącza. Prosim y ro­
dziców o natychm iastow e przybycie pod 
w skazanym  adresem . 7948
Kto zna obecne m iejsce pobytu pp. 
Cieślińskich z Ja s ia , u l. F lo rjańska  7, 
proszony je s t  o  podanie ad resu  pod 
E. Tanewslfii, Kraków, K ołatek 5, m. 2. 
Leon Szubert z żoną Jadw igą t córeczką 
Ewą (4 la ta )  z W arszawy, u l. K atowic­
ka 17, poszukiw any przez b ra ta . L. A. 
Szubert, Kraków, Zw ierzyniecka 27. 
Ktoby w iedział o urzędniku B. G. K. Ja­
nie Żelechowskim i jego żonie Sabinie, 
zam. w  W arszaw ie, Miodowa 24, proszę 
zawiadomić w aptece Oświęcimskiego —  
Kraków. Grodzka 17. 71)63
Warszawiacy! Ktokolw iek wiedziałby o 
pobycie Jane tty  i Zbigniewa Hiczkiewi- 
czów, zam ieszk. w W arszawie, u l. Ko­
szykow a 35 m. 35 .proszony je s t o ła ­
skaw ą w iadom ość pod adresem : Zofja 
Banasiowa, Kraków. Zam enhofa 14 m. 2. 
Józefie, gdzie je s te ś?  Daj znać, szuka 
cię Anna W iatyk z Hinowic Skaw ina, ul. 
T yn 'ecka 258. 7990
Dr. Redelbach Tadeusz, K raków Krowo­
dersk a  61a m. 6 poszukuje rodzinę: 
W ierzchow iccką S tefan ję z cd rką  Urszu­
lą , Jankow skiego M aksyraiijana, zam ie­
szkałych W arszaw a-2olibdrz, A leja Spor­
tow a 28. 7991
Warszawiacy! Ktoby w iedział o pobycie 
rodziny W yslawów Arctów z W arszawy, 
zam. Saska Kępa, B ajońska 2, proszony 
je s t  o  udzielenie inform acyj. Kraków, Mi­
ko ła jska  9, m. 10, Kozłowscy. 7994 
Ktoby w iedział o lo sie  Isl z Klrowow 
Mystkowsklej w raz z je j mężem Pawiem, 
zam. o sta tn io  w W raszaw ie, Saska Kępa, 
u l. W alecznych 12, proszony te st o po­
danie wiadom ości za w ynagrodzeniem , 
s iostrze Leokadji Tom asik, Kraków, S ta­
row iślna 95/15. 7993
Poszukiw ani Lisowska Julia la t  55 z 15 
m iesięcznym  w nuczkiem , Z iem ięckl S taś 
z ul. R akow ieckiej 39a, Ziem ięcki An­
drzej Radosław  la t  38 z Pańskiej. ZgL: 
Częstochow a, u l. Zawady 121, Szych 
M arta. 7998
Poszukuję krew nych z W arszawy: Tadeu­
sza 1 Jadw igi Tenczyńskich, Zóraw la 20, 
S tanisław y M ościckiej, S aska Kępa, 
Szczuczyńska 10, Józefy, H aliny, Zy­
gm unta, Eugenjusza Szparkow skich, Do­
b ra  2, d r. M arji i d r. F reda Klimkie­
wiczów, 2óraw ia 20. Proszę zaufanych o 
w iadom ość: Potuczkowa, Kraków, Brzo­
zowa 17 m. 0. 8003
Profesora Dra Ttollla  Kucharskiego z 
rodziną z W arszawy (Szpital Ujazdowski, 
ul. G órnośląska), poszukujem y. Łaskaw e 
wiadom ości prosim y kierow ać pod: Won- 
schow a, lub K rajczycka, Kraków, Bisku­
pia 8, m. 10, IV p. 8004
Ktokolwiek w ie coś o losach  M arii Ja- 
s iorkow skiej i  K aroliny Oczkowskiej, 
zam. w W arszawie przy u l. Polnej Nr. 
30, a  obecnie przy u l. P iusa 29, proszo­
ny je s t  o podanie w iadom ości pod ad­
resem  Jaslorkowscy, Prokocim , u l. Po­
pław skiego 8 m. 6. 8006
W awrzyniak Wandy, Franciszka (Jurek)
1 Teresy z W arszawy, B agatela  15, po­
szukuje rodzina Barbaro, Kraków, Smo­
leńska  21, I p. Ktoby w iedział o losie  
lub pobycie proszony le st o zawiadom ie­
nie osob iste  lub pocz tą  za  zw rotem  
kosztów . 8017
Or Franciszek I Hanna Rodztew ezow le 
zam. w W arszawie ul. Szopena Nr. 15, 
poszukiw ani są  przez rodzinę. Kto mógł­
by udzielić jak iejko lw iek  w iadom ości, 
proszony je s t  gorąco o zgłoszenie pod 
adresem : M aria Czoihan, Kraków, Chto- 
pickiego 18. O siedle Oiic. 8019
Ujczak Stanisław a, M aria, Irena z W ar­
szawy, Inżynierska 7 , w sezonie letnim  
prow adziły sodow iarnię w  M ichainie o- 
bok s tac ji. Jakąkolw iek  w iadom ość o 
ich losie proszę łaskaw ie k ierow ać: 
K raków-Dębniki, Zamkowa 18/16, Dą­
brow ska Jan ina  8026
Blttnerową Jadwigę z dziećmi, W arsza­
w a, G rójecka 29, poszukuje rodzina. Kra­
ków, M ikołajska 20, B artlow a. 8027 
Basia I Jasiu Misztal z W arszawy, Imle- 
lińska 5 . P odajc ie  obecny a lircs. H elena 
Potoczny, Kraków, Emaus 7 m. 10. 
M iedzlejewsklch rodzinę z W arszawy Żo­
liborz. poszukuję. Bryl B., Kraków, św. 
Filipa 11 8029
Karpowicz Domlcella, zam. w  W arszawie 
ul. Polna 40 i Ludwik i M aria Razowscy, 
zam. w W arszawie ul. Polna 44, po­
szukiw ani. U prasza s ię  o podanie w iado­
m ości pod adresem : M arla Bulińska —  
Kraków, p i. W olnica 5 m. 4. 8032
Jagoda I Basia p ro szą  o w iadom ości o 
H elenie Antkowiak z Oleńką, zam. w  
W arszaw ie, Sienna 24 m. 19, osta tn io  
M oniuszki 3 u  pp. N iw ińskich, lub o T a­
deuszu R utkiew iczu, zam . o s t. W arsza­
wa, u l. Konopczyńskiego 3, pod ad res : 
Kraków, ul. M adalińsklego 8 m. 3 u  pp. 
Królaków, lub f-ińa Meinl, Grodzka 48. 
Pitltowską M arlę z dziećmi, zam. w 
W arszaw ie, Saska Kępa, Walecznych 51, 
poszukuje mąż P ilitow ski W incenty, K ra­
ków, Zielona 5, m. 5 . 8043
O lszakowska Janina poszukuje rodziny 
Łukom skich, zam. o s ta tn io  w Radości 
pod W arszaw ą. Prosi gorąco o w iadom o­
ści. Kraków-Dębniki, Dębowa 2 , b lsza- 
kow ska. 8073
Richter Marla z Jas ia  niech da  znać o 
sobie, lub n iech  przyjedzic do Skawiny. 
R ichter Ed. 8077
Sldorska U sli I je j  Rodzice, W arszaw a- 
Saska Kępa, F rancuska 6, proszeni są  
o znak życia Ktokolw iek wiedziałby o  
ich losie , lub m iejscu pobytu, proszony 
je st o podanie wiadom ośol pod a d re ­
sem : Petecki C r.: Kraków, u(. S taro ­
w iślna 42. 8099
P oszukuje rodziny m ojej z W arszawy 
Ctayką Stanisława, zam. ui. P iusa XI 
29 i Czayke Adama W arszaw a-Praga, ul. 
11 L istopada 6. W iadomość kierow ać: 
Koniewie z Albin, P ostam i _  Rabka- 
Bad. 8098
Wiktor Kalitę zaginął w W arszawie, 
Marszałkowska 23. Poszukuje żona. 
W iadomość podać: Kraków, Zwierzy­
n iecka 17, m. 25 oficyna B, n . p. u 
Balickfle) W ładysławy. 8097

Int. Andrzt) T tlsse'vrs,
liborz, ul. M ickiewicza 27, Wacław 
Mally (Lwów, Dunin-Bonkowskich), osla* 
tnio W arszaw a, poszukują koledzy. 
W iadomości p roszę: Rabka-Zdrój, •u®' 
kow ska 620 L. U rbańscy, lub Kraków,
Asnyka 3, m . 6. 8100
Dr. Wiktor i Stanisław Hlllbrlcht, War*
szaw a, ul. F iltrow a 70 , proszeni o zna* 
życia dla b ra ta  A lfreda, Kraków, sw* 
Tom asza 35. U prasza s ię  rów nież osoby, 
k tóreby mogły udzielić Inform acji, do* 
tyczących losu w yżej w ym ienionych * 
podanie pod tym że adresem . —  Koszt® 
zw rócę. 8 J 1*
Dr. Maurycy Walczak z rodziną z War* 
szaiwy, Chocinjska 5, m . 5, o raz Tater* 
czyńsiki Tadeusz z dziećmi z W arszawy, 
Nowogrodzka 46, proszeni ó znak życia 
i mieijsce pobytu. M ięsowie, Kraków, “*• 
Kochanowskiego 1®, m . 7 . 811*
Warszawa, Żoliborz, M ierosławskiego 19 
k tokolw iek w iedziałby o m ieszkańcach 
tego domu m . i .:  O w czarkow sklch, Se­
w erynie Sobol i Danucie Roloff, o ra ł  
Edmundzie Faleńsklm, zam. W arszawa, 
M arszałkow ska 139, proszony je s t  o 
udzielenie inform acji pod adresem : Ja­
dwiga S kotnicka, Skaw ina, Ogrody 292. 
W arszaw a l Kto wie o obecnym pobycia 
lub jakąkolw iek  w iadom ość o Barbarze 
Jankowskiej, lub Malwinie Skiwierczyń- 
skiiej, zam . w  W arszaw ie-Praga, W ileń­
ska 7 , za w ynagrodzeniem  zgłosić się! 
Kraków, Zielona 20, m. 6. Koliński. 
Rychter Marlę Lidję, gosposię z War­
szawy, Jesionow a 13, poszukuje Iz* 
W ierzbicka, Domaniowice, p. Wolbrom. 
Lipińskich Władysława i Zofię z W ar­
szawy, Szpitalna 8 , poszukuje córk* 
W ierzbicka, zna jdu jąca  s ię  z mężem S 
dziećmi w  m a ją tku  Domaniewice, P* 
W olbrom. 8124
Turczynowlczów Piotra I Hankę z W ar­
szaw y, Al. N iepodległości, poszukują 
S tefan i Eugenja Knaap, m a ją tek  Do­
m aniew ice, p. W olbrom. 812S
Ludka Justyniakowa i je j syn  S tani­
sław , zam. w W arszaw ie, u l. Szustro  
20, m . 6 , poszukiw ani są  przez s io s trę . 
Proszę o w iadom ość pod adresem : An­
tonina Królikow a, Kraków-Podgórze, u i. 
W ielicka 24, m. 4 . 8133
Pechel Kazimiera z có rką  Longiną 1 sy­
nem Zdzisławem, zam . W arszawa, Wę­
g ierska 13. F iw nicka M aria z có rką  
M arią, G rójecka 74 . PerlińsM  Feliks, 
W innicka 5 . Chodorowska, Raszyńska 
14. Pioteowsika Anna, W ęgierska 13. 
Kto wiedziałby coś o m iejscu  pobytu 
tych osób, proszony o w iadom ość: K ra­
ków, Brodowicza 36. P ielow a. 8134 
Nowicka Marla, u r . 1895, zam. u  pp. 
O strowskich w W arszaw ie, ul. Hoża 27 , 
o raz  Szozyglówua K rystyna, u r. 12. VI. 
1915, zam. w W arszawie, W ybrzeże 
K ościuszkow skie 19, poszukiw ane s ą  
przez Stefana Dybowskiego, w iadom ość 
podać ła skaw ie : Pińczów, Wdowia 4, 
lub Kraków, F lo rjań ska  13, m. 7, Wie- 
czyńscy. Obie poszukiw ane proszone są  
,0 natychm iastow y przyjazd do Pińczowa, 
Stanisława Kępskiego, zam. w W arsza­
w ie, u l. W spólna 61. Romana Białkow ­
skiego, zam. w W arszaw ie, u i. A kacjow ą 
2. Jerzego Kondrackiego, zam. w  War­
szaw ie, u l. Tam ka 14. Poszukujem y. 
W iadomości k ierow ać pod ad resem : Kra­
ków, U jejskiego 5 , m. 4. Roman Kępski. 
K tokolw iek w ie, gdzie obecnie przeby­
wa Maksymllja Morawek z córką Anną, 
zam. o sta tn io  w W arszaw ,ie, Okólnik 9 , 
proszony je s t  o wiadom ość pod adre­
sem : S tefania Bisanzowa, Kraków, u l. 
D ietla 101, m . 11. 8144
Oepnor Stanisław poszukuje żony Na- 
ta lji z córkam i H aliną i  Basią, pow ia­
dom ić: m a ją tek  Ossa, poczta i s ta c ją  
w ąskotorow a Raw a M azowiecka. S tani­
sław  Roszkowski. 747k
Zwracam a ię  do krew nych 1 znajom ych 
o  podanie obecnego m iejsca pobytu me) 
córki Marji Hyczkówny ur. we Lwowią 
6 w rześnia 1920 i  p. Jadw igi WackoweJ 
oraz córki jej Hanki. W iadora. proszę 
k ierow ać n a  ad re s : Aniela Hyczkowa, 
Grabków poczta Sw iętom arz iiber Kielce.
Z Tekielskich Gutowską-Czerwlńską Zo- 
fję z W arszawy, Jerozolim skie 4, poszu­
k u je  mąż Czerwiński Antoni, P iotrków , 
ul. S traży Ogniowej 7 . Rodzinę z Kra­
kow a proszę o ad res. 788K
Warszawianie! Kto wie coś o lo s ie  Ja­
niny C zajkow skiej, proszony je s t  go rącą  
o  w iadom ości za w ynagrodzeniem , k ie­
row ać adres.-Zdzisiaw Brandys, Kraków, 
u l. P. Popiela 5, m 3. 7230
Warszawlacyl Ktoby w iedział o lo s i ł  
inż. Ju liana  i M arji Fedorow iczów , 
m atki M arji i  Janiny Fedorow icz, zam , 
w W arszaw ie, przy u l. Dzikiej 21, ora*  
M arji Jaroszew skiej, zam. w Konstan­
cinie —  .K rólew ska Góra —  proszony 
je s t  o podanie wiadom ości pod ad res) 
Fedorow icz Zygmunt, Kraków, Fabrycz­
na  7 (Bauhof), od godz. 7— 18. 7579
Leżajsk —  Totek Szegda, zgłoś s ię  w  
Krynicy, P iebao ja. -  7631
P oszukuję Janiny Rudlickle), W arszaw a 
Koszykowa 50. Kto wie cokolwiek o je j 
losie , proszony je s t  o  udzielenie infor­
m acji. Zofia Rudlicka, Kraków, M icha­
łow skiego 15, m. 8. 7633
Warszawianlel Ktokolwiek w iedziałby 
coś o  losie mego o jca M ariana Sakow ­
skiego, zam. o s ta tn io  w W arszawie, u l. 
Sucha 30. m . 8 (Kolonia S taszica), - o - 
szony je s t  o łaskaw ą w iadom ość. E .ro  
M ajewski, Kraków, WW. Świętych 8.
Kto mógłby podać wiadom ość o Irenie zą , 
Stankiew iczów  i S tanisław ie Rosfooszach 
z Krakowa, o s ta tn io  przebyw ających W 
W arszawie na Żoliborzu, W esp. Kochow- 
skiego 17, zechce łaskaw ie zgłosić s ię : 
Stankiew icz, Kraków, Limanowskiego Si5, 
Hlrnyk Józef ze Lwowa, poszukuje sw ej 
żony Alfredy, o s ta tn io  zam ieszkałej W 
W arszawie, u l. M arienstadt 11, m. 9. 
K tokolwiekby znal m iejsce je j pobytu,, 
proszony je s t zgłosić na ad res: P io łf 
M archew ka, Kraków, F lo rjańska  19, II. P. 
Plotrzykowa Józefa, zam. w W arszaw ie, 
ui. W aliców 14, m. 27, poszukiw ana 
je s t  przez syna Tadeusza. Ktoby wie* - 
dział coś o n ie j, p roszę podać w iado­
m ość: H. Skąpski, Kraków, u l. Podgór­
ska 11, m. 1 (parter). 7663
Kroczewskiego Mieczysława, zam. W ar­
szaw a. M arszałkow ska 47, oraz inż Ma­
rian a  Kozłowskiego z żoną M arią i cór­
ką H anią zam. W arszaw a Puław ska 42 , 
poszukuje Zoija K roczew ska i prosi ® 
wiadom ość na ad re s : Lankosz, Kraków, 
Adolf H itJcr-Platz 45 , oficyna. 7898 
M cfoniewiczowit proszeni są  o podani* 
swego adresu  W yiigalowei Oldze, Kra 
ków, kiosk n a  P lantach  orzy ul. Sienne) 
(Rżąca i Chmurski) d la  Kislowskiego. 
Warszawlacyl Ktokolw iek wie coś o ro­
dzinie Affek Fabian , W arszaw a Okęcie, 
ul. M arji K onopnickiej 26, prosim y wia­
domość M ichalik Fryderyk, K rakćw , trt* 
K rakow ska 23 m. 7 . 793»
Michalik Fryderyk poszukuje brata F«* 
llksa Michalika z rodziną, o raz Danoro 
A llek, którzy zam ieszkiw ali Nowy-D«sr 
kolo Modlina, w ieś Okunln. W iad. Pr.°I 
szę kierow ać: Kraków, ul. K rakow ski i i  
m. 7 , M ichalik. 7938
W arszawiacy! Ktokolw iek w iedziałby co* 
o K rystynie G niadek f je j rodzinie zerm 
osta tn io  W arszaw a-Praga, Kawęczyn^,® 
20, proszony je s t  nodać w iadom ość. 8 “ 
r e s : Kraków. Groble 20 m. 8, W ę g rz y  
Józefa i Wandę Zalew skich z synka®  
W itoldem i M arkiem poszukule M ąt1" ”  
Ktoby wiedział o 'ch m iejscu  P°hv' . J  
proszony Jest o łaskaw e powiadom ień 
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